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Pierwszy dzień obrad. — Tłumny udział delegatów. —
Nowe władze Organizacji.

Kraków, 3 listopada
Ztekd&czona ontgdaj doroczna konferencja 

^  J cM > h ta i Zachodniej Małopolski i  Śląska 
gódh,t i  poważną manifestacją myśli sjo 

dl*łycanej w  naszej połaci kraju. Tak Hemie 
dljsi^uzego *Jazdu — 221 delegatów, ieprt*en 
tujących przesyp 60 miejscowości —  od wielu 
lat już uifc było. NIetylko jednak dość dopi
ja ła ponad wsaelkie spodziewanie. Zjazd wy
kazał również niewidziane już oddawna ży- 
Wc zainteresowanie dla problemów sjonistycz 
ńych, serdeczny nai trój'wśród towarzyszy i 
wzmożoną chęć do pracy. Było wiele krylyki, 
może niozawsze uzasadnionej, ale była to kry 
łyka przyjacielska, płynąca ż najlepszych m- 
tencyj, krytyka produktywna i twórcza.

Zjazd stai pod znakiem ,,kryzysu" lecż iów 
nież i j»od znakiem intenzywnej dążności do 
(jago przezwyciężenia. Wszyscy uczestnicy Zja 
zdu zdawali sobie z  tego sprawę, że kryzys — 
jnkiekolw lekbądź byłyby jego źródła — nie- 
łylko musi, ale i może być przezwyciężony. 
jPotrzeba nam tylko nowej la li entuzjazmu i 
Wiary. Palestynę budujemy pieniędzmi, atoli 
»jonizm  sprawą pieniężną bynajmniej.nię jest, 
jWprost przeciwnie; dopiero wówczas bodzie
m y mięli podostatkiem funduszów na odbu 
dowę Palestyny, gdy rozniecimy — w sobie 
ii dokoła siebie —  stuprocentowy idealizm sjo 
pistyczny. Powrót do pełnego ideała sjonisty 
u/nego. powrót do wzmożonej i wielokrotnie 
tootęgownnej pracy sjonistyczn**j — eto ha
sło, jakk konferencja rzuca w szeregi sjoni-
stycznę, Pod tym znakiem —  zwyciężymy i 

* • •
Przy mc jowym udziale delegatów i gośęi, 

wśród entuzjastycznego nastroju, wchodzi na 
trybunę prezes Organizacji sjonistycznej dla 
zachodniej Małopolski i Śląska 
,  poBe{ dr. Ozja*z Thon
fS Kebrajsklem przemówieniem wtl i konferen
cję . ’  -

Kalda epoka i każda chwila w naszem ży
ciu —  puWiada poseł dr. Thon — posiada 
awoiste określenie. Obecną sytuację w sjoni- 
źm Je określa się słowem ,,kryzys". Na ustach 
(Wszystkich sjonislów dźwięczy obecnie pyta
nie: „co należy czynić?" Pytanie to graniczy 
niejednokrotnie w naszych szeregach z rozpa
czą. Stokroć gorszą od kryzysu w sjoniimie
l|jeit owa rozpacz 1 opuszczenie rąk w chwili,
kiedy sjonizm wymaga niezwykle wielkich 
wysiłków. Mówca zaznacza, iż nie chce ukry
wać istotnego stanu rzeczy. Panuje kryzys Ijcz 
inowca nie wyciąga tych wniosków, jakie 
niektórzy z obecnego stanu wyciągają. Życic 
Zydlów było zawsze niezmiernie ciężkie. Nie 
było jednak nigdy w h ido iji żydowskiej tale 
•ilnej i pełnej Wiary, jak w  chwili nieszczęść 
ii w czasach największych klęsk, Sjonizm
Bess tylko „jahadut meiukezet' najbardziej
■koncentrowanem żydostwem. Wobec tego im 
Większe są niepowodzenia, tem silniejsza win 
pa być w nas w !ara. Mujiiny walczyć z obe.

czyny, jakie nastrój fen wywołały. Tam, 
gdzie jest praca, niema miejsca na zmęczenie, 
nie może zaistnieć rozpacz. Powiadacie, że 
idnieje kryzys. Na to jest jedna tylko odpo
wiedź: pomnóżmy pracęl Kryzys to przecież w 
dużej mierze gospodarczy. Idea sjońska n>e 
zna go. Wystarczy wskazać na osiwiałych w 
pracy sjonistycznej towarzyszy j na młodzież, 
znajdującą się na konferencji, by dojść do 
wniosku, źe istnieje ciągłość w naszej pracy. 
Od lat 30 przychodzą do ruchu ludzie i odcho 
dzą, a w  miejsce ich w stę p u ją  nowi. Mówca 
wskaiuje na list' otrzymany niedawno od pre 
zydenta Egzekutywy tjonistycznej N. Sokoło
wa i stwierdza, że na szczytach naszej organi 
zacji n'ema defetyzmu, lecz panuje 

nastrój pełen otuchy.
Do organizacji wstępują obecnie ludzie obcy 
do niedawna ideałowi sjońskiemu, a porwani 
jego wielkością i jego realizaoją. Jeśli już mo 
wa o kryzys**:, to jeśt to luyzys wyłącznie pie 
mężny. Egzekutywa sjonistycztia. świadoma 
swej odpowiedzialności, rozpoczęła obecnie spe 
cjalną akcję K em i Hajesod okuło zebrania
100,000 funtów szterlingów 'wyłącznie wśród 
sjonlstów. Akcja ta w kilku tygodniach będzie 
ukończona i nie ulega wątpliwości, że prawdzi 
w i i p e łn i sjoniści spełnią obowiązek. Odbuao 
wa Palestyny

stale wzrasta. >
Na terenie międzynarodowym ma orgrnlia 

cja sjonistyczna do zaznaczenia szer< 3 sukce
sów. Niedawno stwierdził minister kolonji 
Amery. że sjonizm jest

eksperymentem, który się udał.
Od 2 listopada 1917 roku zmieniały »ię rzą 

dy w  Anglji, lecz wszystkie stanęły na stano
wisku deklaracji Balfoura i żydowskiej siedzi 
by narodowej. Nie wszystkie żądania zoctaję 
załatwione po naszej myćli. Ale obecna lłnja 
polityki sjonistycznej jest właściwa i dobra. 

•Na ostatniem posiedzeniu A  C. zwrócono się 
do wiedzy mandatowej z żądaniem, by nie 
zadowoliła się tylko negatywną pomocą, jak 
dotychczas, lecz by

pozytywmie pomagała w odbudowaic Pa
lestyny.

Perjodyczne konferencje prof. Wcizmanna 
z rządem francuskim, ostatnio * p. Briandt-m, 
mogą we w y n ik u  stworzyć tego rodzaju okoli 
cznoścl, któreby pozwalały na rozwiązanie 
całej kwestji żydowskiej. W  kwesljl „Jewish 
Agency" przypomina mówca swoje 4anowi"ko 
dotychczasowe, zawarte w słowach, że Jrwlih 
Agenc. wówczas będzie dobra, jeśli sjoniści 
będą jej gospodarzami. Lecz sjonizm pociąga 
i wpływa w tym kierunku że nowi ludzie 
przychodą do organizacji. Pahuje wśród sjoni 
stów niezadowolenie, ale niezadowolenie to 
je»t twórcze. Dopóki będzie istniał ideał sjoń 
śk', nigdy nie będziemy nasyceni 1 zadowole
ni. A  są i objawy zmuszające do radości i za 
dowolenia. Hez egzekutora i bez policji plac>-

a-rai na^troiami w  sjonizmie 1 zwalczać przy [ my podatek na odbudowę Palestyny, a dzieje

się to 'dzięki organizacji. Przez organizację 
rozwijamy się i idziemy ku górze. Przez nią 
dojdziemy do realizacji sjonizmu i ostateczne 
go zwycięstwa naszej idei. (Długo niemilknące 
oklauki)

PREZYDJUM ZJAZDU.
Następnie przystąpiono do wyboru prezy- 

djum zjazdu . W  skład prezytljum weszli en
tuzjastycznie witani pp. Joachim Neigej (Tar 
nów) jako nrzewodniczący, dr Fomhauser 
(Jasło), dr Syrop (Now y Sacz), d r ' Koretz 
(Rzeszów), dc Mannheimer (Bielrko). Selje- 
tarjat: dr Daniel (Bircz), inż. Loewenstelni 
(Kraków), dr Nehmer (Sanok), 1 dr Stein 
(Jasło).

Imieniem prezydjum dziękuje p, Nelger za 
wybór i wskazuje na wielkie i ciężkie radanie, 
jakie konferencję czekają. W yślłki i praca sjo 
nistyczna ynuszą ol> cnfe być podwojone. T o 
też zjazd winien stanąć na wysokości zadania 
i zrozumieć doniosłą chw ilę w ruchu sjohisty- 
cznym.

PO W ITAN IA . -
Następnie wysłuchał zjazd azeregu powitań. 

W  pięknem przemówieniu hebrajskiem powf 
tał zjazd imieniem Mizrachi p. Markus, któ
ry zozncczył, że konieczne jest wzajemne zbli 
zenie wszystkich ugrupowań sjonistycznycK i  
życzył zjazdowi, by znalazł drogi do ich 
dnoczenia. Imieniem org. ..Hitachdut" w lt»  
zjazd dr O, Menngche, który wskazuje na kry 
zys gospodarczy w Palestynie i  na obowiązki 
ciężące w związku z urn na konferencji, - *  
Imieniem , Tarbutu“  wita zjazd bardzo »tdr 
rznie dr Blattberg, wskazując w  swem prze
mówienie na organiacyjne zadania zjazdu. 
Prof, Mifelew wita konferencję pięknem pne 
mówieniem bthraj&kfem tmjenaetn szkół ho- 
braj.kich w  Krakuwie. Mówcą zaznacza, (H 
koniecznem jest wzmożenie w iary w  szeze-. 
gach sjonislycznych, albowiem od tego zależy 
wiara ludu w sjonizm,

WSPOMNIENIE POŚMIERTNE.
Przewodn^zący p. Neiger wygłasza nader 

serdecziie wspomnienie pośmiertne, poświęco
ne zmarłym sjonistom w okręgu Małopoldr! 
zachodniej. Delegaci uczcili pamięć zmarłych1 
towarzyszy przez powstanie z miejsc. W  uMe 
głym roku odeszli od nas:

Btp.
Dr Jó-ef Traum (Tarnów), dr Zwi Heller 

(Tarnów), GnUman Grunfdd (Tarnów), typ 
maslcda, człowieka nauki i myśliciela, biorą- „ 
cego przytem czynny udział w ruchu sjoń. 
sicim Frenkel (Rzeszów), Grtiber (Jarosław), 
M. Karpf (Jasło), wszyscy niezwykle pracowi 
ci l oddani całą duszą sprawi® sjoni#tyc*neJ 
towarzysze, Anzelm FriedlHnder (Tarnów), !• 
den z pięknych typów chaiucowych, który ży 
cie swe oddał w ofierze dla odbudowy Pale»ty, 
ny, prof, dr Dawid Rosenman z Krakowa, ei. 
cby i oddany pracowmk na niwie życia naro-



Str 2

t

„MOW Y DZIENNIK c twa*tek 4 XI Itóti Nr. 248 I
nowego, który szczególne zasługi położj 1 dla 
Biblioteki Narodowej w Jerozolimie!

KOMISJE.
Z kolei proponuj? dr K. Ituslo-icier skład po 

szczególnych komisyj. Wnioski pr/.yjęlo, cn 
bloc. LŁ

Komisja permanencyjna. Prezes dr Feld- 
bium (Kraków) wiceprezes di- Spann, (Tar
nów) Członkowie komisji: dd Tisch (Nowy 
Sącz, dr Sehwarzbart (Kraków), inż. Weclis- 
beorg (Licisko), Emmer (Bielsko), Potascher 
(Jarosjaw) dr Blech (Gorlice), dr Stern (Kra 
kćw ), dr Óbeilaender (Jasło), dr Rappaport
(Kaiow ice). ______—

Komisja statutowa: prezes dr 'J, Zimmer-
manp (Kraków), wiceprezes dr Edward Stein 
(Jasło), Członkowie komisji: dr Hilfstein (Kra 
k°w ), »dr L. Lustbader (Kraków), dr Stamm 
berger (Cieszyn), dr Besen (Grybów) dr Schen 
kel (Tarnów), dr Kleiinmann (Przeworsk), 
Abraham. Nn<sbaum (Kraków),, iłp fc iśa w tm t 
dr Herschdórier (Kraków), d i Goldberg (0 -  
Swięciin}, idr rehmer (żyw iec)*

Komisja v  eryfikacyjnat prezes dr Oberlaen 
diet (Jasło), wiceprezes dir Babinowicz (Jaro 
sław(. Członkowie komisji: proł. dr Berkowicz 
(Bielśko), Sr Kemer (Kraków), dr Krengel 
(K ijk ó w ), Hoffman (Wadowice), dr Chomet 
(Tarnów ), <łr Schrageu.' (Katowice), Slempcl 
(Mielec), Śp-ra (Mielec).

Konłi=va finansował prezes dr Stemłii 11 
(Bielsko), wiceprezes dr Nehmer (Sanok). 
.Członkofwk komis jK inż. Wiederspann (Dębi 

dir S . Jaśsem ^Kraików), dr JJebeskind 
(Baraków), Ł'on (Jarosław) Adler (Rzeszów), 
LSw  (Oświęcim), Schinagel (Tarnów), inż. 
Feliks (Andrychów). —
i Komisja gospodarcza: prtezes Samuel Spira 
(Krakó" ,, zastępca Paul Braw (Bielsko). Człon 
Jawie komisji: dyrektor Pineles fKraków), 
łntż. Weksner (Kraków), SokaJer (Katowice), 
Łandaiu (Grywbów), Huppert (Bielsko), dr 
Gross (Kroono), Honlgwachs (Kraków), Goetz 
len (Chrzanów). ——
> SPRAW OZDANIE Z DZIAŁALNOŚCI 
%Ł, EG ZEKU TYW Y ’  —
i? wyborze komisji zabiera głos generalny 
Sekretarz organizacji sjonistycznej p. Dr F«Id 
Bcłmh, który składa sprawozdanie z działalno 
ftci egzekutywy sjonistycznej. Na w stępie, po- 
Iwięca mówca wiele uwagi obecnym podsta
wom  ideologicznym organizacji sjonistycznej, 
Wzywając do wzmocnienia właśnie w  chwili 
obecnej naszej pozycji na wewnątrz i zew- 
bątrz. Praca egzekutywy w roku ubiegłym szła 
m  trzech głównych kierunkach:

I )  W  kierunku ideołogiczno-kulturalnym: 
.W zwiazk z tem stworzono w  46 miastach od
działy Tarbutu, specjalne kursa wieczorne, 
bibljoteki, pedhgogjiun, itd., przytem urganiza 
cja rozwijała stale bardzo ożywioną działal
ność propagaudystvczną. 2) W  kierunku poli 
tycznym: Mówca podkreśla, że z zachodniej 
'Małopolski i' Śląska wyszła inicjatywa unifi
kacji organizacji sjonistycznej w Polsce, oma 
wia następnie zasadnicze rysy połUyki w  ka 
halach i magistralach. Mówca wskazuje na 
stały kontakt egzekutywy z organizacjami nie 
tylko w okreesie Miesiąca Organizacyjnego, ale 
przez cały czas pracy. 3) Praca dla młodzieży 
Wydała bard^n pow ażne rezultaty. W  okresie 
sprawozdawczym udało się stworzyć akademi 
cki związek sjonistyczny, zwołać Dzień Mło- 
jdzieży, powołać do źyclia organizację „Emu 
na“  i wreszcie stworzyć luch „Haszomer Ha- 
tahoi“ . Akcja szeklowa nie wydała niestety 
należytych rezultatów. —■—

Z wielką swadą wygłoszony referat p. drr 
Feldschuha przyjęła konferencja zywemi okla 
skami. —

Posiedzenie popołudniowe otworzył przewo 
dnicząćy ’p. Nciger, udzielając p. Wiesenfeldo 
w i do referatu o ;  —  —

KEREN KAJEMETH 
W  rzeczowem rzemówieniu porusza klerów 

nik biura żyd. Funduszu Narodowego cało
kształt spraw obejmujących nietylko działal
ność tego Funduszu, lecz tyczących się całej
organicji. —  —

(Dalszy ciąg referatu oraz przebieg konferen 
ji zamieścimy w numerze jutrzejszym.

Z a c h .  M a ł o p o l s k i  i  S S a s k a

Pizied zamknięciem obrad Konferencja do
konała w poniedziałek w  nocy wyboru nowej 
Egzekutywy w  następującym składzie:

Prezes Organizacji — Poseł Dr Ozjasz Tnon, j 
Prezes Egzektywy — Dr. Juda Zimmermann 
Wiceprezesi — Dr Ozjasz Hergchdórfer, Dr

Szymon FeldbUun, ' ~ 'J ' " ~ ' r:

Członkowie Egzekutywy — Dr. Samuel 
Wahrhaflig, Maksymiljan Laujtemach, MgĄ 
Leon Salpeler, Dr R. Felchchuh. Dr Kaima* 
Stein. i--

Tajemniczy llsf marszałka Rataja do premiera. —  Ceremoniał, przyjRCI 
Prezydenta Rzeczypospolitej przez Sejm.

(Telefonem od  naszego korespon fentaj j

W arszaw a , 2. 14 Sin Dzisiaj o godzi.. 10 rano pney- 
by ł do zamku sekretarz m arszałka Rataja i  wręczył 
pismo marsiaWtowli sejmu do prezesa rady  mini
strów m arszałka Piłsudskiego. P ism o to jest odpo
wiedzią na list prezesa rady ministrów, który -wczo
ra j .o godzinie 10T5 w  nocy został dorycaony prZeZ 
m ajora P ry  stora. O  treści tego listu p rasa  nie zo
stała zawiadomiona. Kalicelarja sejmowa nie zna 
dotychczas t< wninu, ani też nie otrzymała żadnych 
ścisłych instrukcji co do przyjęcia prezydenta Rze
czypospolitej w  Sejmie.

W  kanoelarji sejmowej oświadczono dziennikii- 
rzom, że na przyjazd prezydenta do Sejmu, Sejm zo- 
s tani o ndteikorowany, marszałek powita prezyGitnita 
na schodkach przy wejściu d la  ministrów. Frezyuent 
Rzeozj pospolitej przejdzie przez giabinet m inistrów  
i uda slię na trybunę. Prawdopodobnie podczas p rze 
mówienia prezydenta marszałek Sejmu nie bf-dzie na 
swojem miejscu i nikt nie będzie przewodniczył. 
Niewiadomo też dotychczas, czy obok prezydenta R/.e 
czypospolitej w Czasie otwierania przez niego sesji,

sltać będzie prezes rady m inistrów  i  marszałek 
mu, czy też zaprezydentem stanie szef kanóalarji ^  
Wilnej is  zef gabinetu wojskowego.

W  diniu jutrzejszym ukaże .się komunikat' e h y l  
ny rządu, ustalający dalszy przebieg konferencji f i  
przygotowań do otwarcia sesji Sejmowej. r

Dzisiaj o godz. 11 przedpołudniem marszałek S eW  
mu udał się na Zatnek gdzie zastał przyięly prral. 
prezydenta Rzeczypospolitej który odibył z nim bd-J 
sto  godzinną konferencję. Po powrocie ł  Zam ku p r i j  
cow a ł marszałek w  swych prywatnydh a pał tamentŁtlij 
Term in pierwszego posiedzenia Sejmu nie jest dky*J 
tychczas ustalony. Jedno jest pewne, Łe Jutro posdw 
dlzenia Sejmu nie będzie. Stwierdzić jednak należy, 
że gdy  dziennikarze udali się do  marszałka, prosiząd 
go  o podanie treści listu, marszałek odm dwil, jaldj 
się dowiadujemy, na wyraźne życzenie rządu.. Jak}; 
więc widać z tajemniczego zachowania się marsżałkt 
istnieje wd alszym  ciągu różnica zdań i do tej d iw ' 
li nie została załatwiona kwestja miejsca i CZasj 
otwarcia Sejmu.

rrae non o mm
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa 2 11. (S'n) Da lej chwili (godzi 
na 10.30 wieczór) sytuacja jest nadal niewyja 
śniona. Przed godziną przywiózł major Pry - 
stor list marszałka Piłsudskiego do p. Rataja.. 
W  kuluarach sąclzą, na podstawie lej tajemni 
czej wymiany listów pomiędzy piemjerem a 
marszałkiem Sejmu, żc stosunki pomiędzy ni 
ini muszą być mocno naorężone, skofo obaj 
un-kają osobisty cli rozmów. Pewne światło

rzuca na sprawę zachowania się marszałka' 
Sejmu który przez cały dzień odmawia pra— 
sic jakichkolwiek informacji o treści jego kod 
respondencji z marsz. Piłsudskim i sytuacji 
wogólc. — —  i

Przypuszczają, iże klucz sytuacji spoczywa 
w ręku marszałka sejmu, od którego zależy, 
miiejsce i termin najbliższego pos!euzenia Sej-*| 
mu. — — ŁŁlJ

Kto wygrał dolarówką?
W arszaw .*, 2. U  P A T . Dziś aabylo się losowanie  

5-proCentawej pram jowej pożyczki dolarowej serji 
II. P ierw sza ]*reimja 8000 doi. padła na N r . 63.503, 
pierwsza prennja 3000 doi. pad ła na N r. 357-112. 5

premij po 1000 dolarów  padły na N r. 737.80fT 
463.754, 788.225. 021.794, 406.488, 10 premii po 50U 
doi. padły na N r . 93 L845 280.855 82P.25» .2471871 
954.479, 337.439|, 277.289, 145.445, 001^86, 597.923-

—  « P  Hmmm

Wybory do rad gminnych w Anglji
przyniosły zwycięstwo partji praey

(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Londyn 2. 11 (L ).  W c zo ra j o d b jly  się w  całej 
A n g lji z w jĄtkiem  Londynu, gdzie mandat rady 
miejskiej wygasa w  r . 1928, wybo.y  do la d  miej
skich. W y b o ry  te przyniosły pełne zwycięstwo par
tji pracy, która uzyatl.ała 100 m andatów. W  Ile  do-

Zakaz wywozu węgla z Austrji
(Telefonem od naszego korespondenta)

.Wiedeń, 2. 11 (D ). W  ko ła ch  z b liż o n y c h  d o  r zą d u  

^ p o w ia d a ją , ż e  w n a jb l iż s z y m  C zasie m a  b y ć  W y d a 

ny Zakaz wywozu węgla z AuSirjl, a to z powodu  

braku w agonów  dla zaopatrzenia rynku wewnętrzne
go. W  ostatnich dniach zam ówiono znaczne H o łd  

w ęgla brunatnego d la  Austrji we W W łoSzedt. W ę 
giel ten nie nadchodzi t  pow odu trudności transpor
towych.

tychczasowyoli oblicz-ń, konserwatyści stracili 65 
mandatów, liberali 55 mandatów, niezawiśli 34. )!

W  miastach Leeds i Sheffield partja robotnicza)' 
dzięki Zwycięstwu, jakie w tych miastach odniosła. 
Zyskała faktyczną władizę.

■ l a M n l p B H H W B H a

D z i ś  z b i e r a  s i e  R e i c n s ł a g
(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Berlin, 2. 11 (T ). Jutro odbędzie się pierwsze pd 
lerjacli posiedzenie Reichstagu. N a  porządku dzien
nym pierwszego posiedzenia znajdują się sprawy^ 
mniejszej wagi.

T r u s t  c h e m i c z n y  w  A n g l i i
(Telegram własny „Nowego Dde*miKr*TI 1

Londyn, 2. 11 (L ) ,  Utworzony tutaj * o s u ł t r u ś l  
przeinyilu  cnemicznego, N a  czele jego Stoją, dwaj; 
Żydzi, lo rd  ReacLng. b, w icekró l Lodyj. 1 » ir  MIceJ 
ftlond.
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Eemarda Shawa odwiedził niedawno znany 
<feŁennika'rz niemiecko-aniery kański Georga 
BylvcoŁc> Vieiieck klóry o  rozmowie ze Shawem 
Ramfc *c; i w  prasie europejskiej dłuższy arty 
kuł.

JViereck zgłosił się do Shawa z listem poleca 
■•cym zmarłego niedawno wodza amerykań- 

socjalizmu Debsa i żartobliwie rozpo- 
m ęt rozmowę z wielkim pisarzem, powołując 
* ie  właśnie na ten list, który miał być niejako 
rekomendacją w  czasach oczekiwanego w A- 
(Hei-yce przewrotu w Anglji z powodu sUajlcu 
jyeueralnego. Shaw joześmiał sia, m ów ijć: 
j fo y t  wiele wagi przywiązywano do strajku 
generalnego. Amerykanie są częsti dość głupi, 
■ b  nigdy nie potrafią osiągnąć tych wyżyn 
głupoty, albo tych szczytów bezmyślności, co 
Ikngrcy. Nigdy strajk generalny nie może się 
•kończyć dobrze. Najwięcej strajk generalny 
{przynosi szkody robotnikom, albowiem strajk 
j(Węglowy mógłby polepszyć położenie robotni 
iUców, gdyby nie Idjotyzm strajku generalnego. 
Zawsze staram się przekonać związki zawo
dow e że jeśli chcą urządcić jakiś strajk, to 
tmuzą wszystkie inne gałęzie pracować. W  ]n 
nym wypadku kopią dla siebie samj ch grób. 
Klasa robotnicza popierająca strajk generalny 
popełnia samobójstwo.

—  Ale położenie górników jest straszuem.
/ —  Na pewno —  odpowiada Shaw — żałuję 
łylko, że chwycili się broni strajku generalne 
ijgo. Pomóc mogą jedynie radykalne reformy, 
jljak państwowa kontrola i nacjonalizacja. Gdy 
ijjjy robotnicy nie ulegli tyranji związków za
wodowych, ich'sytuacja byłaby znacznie lep
szą. Rewolucyjne środki są tylko wtenczas 
usprawiedliwione, jeśli środki prawne zostały 
eupełnie wyczerpane. Jak długo funkcjonuje 
parlament,, niema potrzeby uciekania się do 
teroryzmu. Jestem socjalistą i dlatego wierzę 
W parlamentarne formy rządu.

— Czy socjalizm nie poniósł szkody z powo 
du nieudania się strajku generalnego?

—  Przeciwnie, wywołał tylko u robotników

reakcję na korzyść metod parlamentarnych. 
Tyrańscy przywódcy związków zawodowych 
nie słuchają mas ani też nie utrzymują konta 
ktu z przywódcami w parlamencie. Związki 
zawodowe są całkiem poprostu kapitalizmem 
pracy. Związki zawodowe stosują tesarne środ 
ki co przedsiębiorcy. Ńie ufam kapitalizmowi 
pracodawców, ale nie mam też zaufania w  
kapitalizm pracobiorców, jeśli nadużywają 
swej władzy na szkodę państwa.

Zv ązki zawodowe są zupełnie niezależne 
w swojej alcej i. Macdonalda nie dopuszczono 
do zgromadzeń, a jego wpływ był minimalny.

— Czy sądzi pan; że Macdonaldi uratowałby 
sytuację, gdyby był premjerem?

—  Wątpię —  odpowiada Shaw «  partja ro 
omie7a nigdy bowiem nie miała władzy, cho

ciaż nominalnie dzierżyła ster rządów. Zrob'o 
no Macdonalda premjerem, spodziewając się 
że się skompromituje. Ale Macdońald wywią
zał się znacznie lepiej ze swego zadania, za
równo od swoich poprzedników, jak i od swo 
ich zastępców. Niestety, i radykalni zwolenni 
cy Macdonalda doznali rozczarowania. Oczeki 
wali, że Macdońald zgilotynuje króla, tymcza 
sowo rzucił się w mundur urzędowy i złożył 
królowi swe uszanowanie.

Wogóle robotr'cy nie chcą się z  tem po
godzić, że niektórzy przywódcy robotników bij 
ludźmi zamożnymi i używają automobilów. 
Jak długo żyjemy v/ kapitalistycznym syste
mie, nie możemy odseparować się od nasze
go otoczenia, Tylko chyba głupiec wyrzeknie 
się korzyści płynących z kapitalistycznej go
spodarki. Socjalizm nie jest równoznaczny 
z głupim ascetyzmem. Nie wywłaszczyłbym 
też posiadaczy kopalń beż odszkodawaniu. —  
Gdybym był Niemcem nie wywłaszczyłbym 
Hohenzollernów bez odszkodowania.

Shaw westchnął, a Viereck dodaje przytem 
uwagę: może sobie przypomniał ironiczne ko 
mentaize prasy do pożyczki 30,000 funtów, któ 
rej Shaw udzielił niedawno jakiejś gminie an
gielskiej na 5 procent...

Samoobrona lokatorów i sublokatorów
Rada Zrzeszeń lokatorów' i sublokatorów 

Rzplitej P o lsk ie j opracowała obecnie obszer
ny memorjał do władz, w którym przeciwsta
w ia znanym już z prasy postulatom właścicie
l i  nieruchomości szereg własnych postulatów'. 
Między innemi hada Zrzeszeń, obrazuje stan 
gospodarczy kraju i ciężkie warunki materjal 
ne, w jakich się znajduje przytłaczająca wię
kszość lokatorów i sublokatorów; żąda zm'a 
ny obwiązującej dziś ustawy o ochronie loka
torów w tym sensie, aby dalsze zwyżki komor 
nego były bezwarunkowa wstrzymane aż do 
czasu ogolnej poprawy sytuacji gospodarczej 
kraju i zwyżki zarobków ogółu. Drugim kar

dynalnym postulałem Rady Zrzeszeń jest 
wstrzymanie eksmisji. Wychodząc z założenia 
że liczba sublokatorów jest obecnie prawie ró 
wna, a może nawet przewyższa liczbę lokato
rów Rada bierze również energicznie w obro 
nę interesy tej kategorji najemców, żądając 
dla nich między innemi prawTa do zajmowane 
go lokalu w razie śmierci lub eksmisji lokato 
ra głównego.

W  najbliższym czasie celem złożenia powyż 
szego memorjału władzom wyższym wyłonio 
na zostanie przez Radę Zrzeszeń specjalna 
delegacja, w skład której wejdą przedstawicie 
le większych miast Rzplitej. Jednocześnie Ra

s p ły w a ją c y c h  o f ę S y o  

w  bujnej obfitości z a *  

pewnia używanie 

Sham poonu E lid a .

N ie  zawierając w  sobie ani ffa fa  
ostrych lub szkodliwych domlCłatidi 
SWnpoon Elida przez swoje specjał* 
nie łagodne mydło oczyszcza włosy1 
i skórę łatwo a gruntownie. W ytw a* 
rza obfitą i silną pianę, która usuwa, 

wszelkie zanieczyszczenia.

Shampoon Elida nadaje 
włosom stały i dyskret
ny zapach, zachowuje ! 
wzmacnia ich naturalną 

falistość,

S H A M P O O N
ELIDA
Fabryki Przetworów Tłuszczowych S. A. 
w Trcebini /  Wyroby perfumerji
Proszę tui nadesłać bezpłatnie fedaą oryginalną *€

S H A M P O O N U  E L I D A

Nazwisko) 

Adres .........

Wypełniony powyższy kupon prozimy nalepić 
na pocztówkę 1 nam nadesłać.

da organizuje szereg wieców lokatorów i sublo 
katorów w stolicy i na prowincji, które uenwa 
łają jednobrzmiące prawie rezolucje, k ierowa 
ne przeć’wko akcji rozpoczętej prrez właścicłf* 
li nieruchomości i żądające rozszerzenia usta
w y o ochronie lokatorów w  myśl uezycteratów 
zawartych w memorjale Rady Zrzeszeń.

Wiadomo, że władze przygotowują się enee 
gicznie do skutecznej akcji w kierunku walki 
ze spekulacją mieszkaniową. Rada Zrzeszeń! 
ma zamiar przedłożyć rządowi w  tej mjerflf 
szereg projektów.

R . B E N  B Z E M  (B R . R . F E L D S C H U H .).

Refleksje po Zjeździe
[Pokolenie haskali, prądu  neożydowskiego d ążą 

cego do uwolnienia od ghełta zewnętrznego i psychi
cznego Żydów , prądu Walczącego o  klasycyzm, ludz
kość, orzec można —  asymilację kulturalną Żydów  
'do Europy wykładało swe le&rje i Swe poglądy w ję
zyka Hebrajskim, a wSzyścy jogo zwolennicy, prawie  
bez wyjątku zostali pełnymi Żydami.

Pokolenie sjońistycziie nasze, walczące o honor i 
godność narodow ą,'o podkreślenie wartości I wyyo- 
Łośoi kultury i języka hebra jskiego głosi swój świa
topogląd  swój ideał w językach obcych i nie dziw, 
!że mało u nas pełnych Żydów.

Pokolenie, którego hasłem było, „bądź Żydem w 
Łamiocie Swym a człowiekiem na ulicy", głoszona w 
Języku hebrajskim , jest rodzicem, ojcem i twórcą  
Sjotlizfllu. Pokolenie to by ło  kolebką renesansu naro
du we*{o przez kulturę, odrodzenie i p rzew nrstw cw a- 
nie hebrajskie.

A  pokolenifc nasze, którego dewizą jest ,b ąd ź  z«w - 
B e  Żydem, gdyż Żyd lo eo ipSo człowiek", czepia 
Się wszelkich kultur i...

Na zjeździt  obecną była wielka ilość młodzi, tej

Części naszego ruchu, która posiada jeszcze wszyst
kie duszy, diucha i ciała pierwiastki do  stworzenia, 
które jeSzciZe się muże Wychować. W ażnem  byłoby  
by zapamiętała, że odrodzenie narodu przychodzi 
tylko przez niego samego, przez jego  przeszłość
przez jego język i kulturę.

.  * *

„Najw iększą przeszkodą obecnego wzm ccnicnia - 
organizacji jest to, że czyn inaczej dniała na lud,/i 
niż myśl. Myśl, czyli to co ma być, może ludzi 
zapalić aż do czynu. Cfryn czyli lo Co już jest ukła
da aię zwykle w inwentarzu psychicznym  
a jeśli (o  nawet szczytne zajmuje miejsce 
rzadko atoli pobudza lub  zmusza do  Czynu". Takie- 
mi dość jaanemi słowy delinjuje A do lf Bdhm obe
cny, by go  tak nazwać , okres pacyfizm u", w  ot gani- 
zacji sjońskiej.

Przed laty, gdy sjonizm byl utopią, gdy można 
b>lo wszystko od niego chcieć, choć niczego nie 
miał, zapalał on do  ruchu do życia, do żądzy. Przed  
laty, gdy ciężko było być sjonistą. gdy się cierpiało  
przez lo gdy sjonizm kosztował swego wyznawcę  
materjalnie, towarzysko a nieczęsto i moralnie, była 
ofiarność dla sjonizm u. Dziś sjonizm nie kosztuje. 
Dziś łatwo być sjonistą. Dlaczego brak często tego 
ognia, chęci, tej żądzy, które zwykle W ytwarza® rzo

czy lub  stany, które mieć trudno.
Baizną musimy zwrócić uw agę  dtah go u t  fa lfc  

lagencję chasydzką, której niewotno być mjstą a  
która w  głębi duszy wyznaje 100 proc. Juniiiaa 
gdyż w yznaje  rełig ję żydowską, która jest organtea* 
nie z naszym programem złączana.

A  naszym możnaby powiedzieć, że jeszcze U A  
do Czynu. Jeszcze więcej do spełnienia niżeśmy s p #  
nili. JeSzCzcśmy nawet liie w  połowie drogL  D l IB l t  
jeszcze do  niej. i

A  jeśli nas ubiegłych lat czyn P ak »ty n y  roupW 1 
ścił, uspokoił, a może dlatego bierniej nastroił, tai 
niech nas obycny stan naąsej prący., d-Uelri o d  cajSM% 
do takowego popchnie.

* * ■ ”
W arto  się zastanowić nad j dnem  z jjw isk łeai yf 

naszym ruchu i jego fazie obecnej, może a a j b a r t * *  
żydowskiej.

My Żydzi pomimo naszego zmysłu kupiecidego I  
prakiycznego rozumu mamy W  Sobie w ielką do*ę  
by to tak nazwać, irrealizmu. Zbyt diugo i  silaia 
wędrowali nasi przodkowie w przedsionkach raja ł 
archaniołów, zbyt wiele mieszali Boga i niebios te j. 
liie do swych codziennych małostkowych trosk, łu
na dl o mocne było zwdązanie rzeczywistości Z w iarą  
z Padz>e«ą. Z fantnzin i oczekiwaniem Czegoś Bad-
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Dział sportowy
Jutrzenka - Makkabi 5 1 (is l) —  Wista - Makkabi 7:1 (1:1). —

Z kraju i ze świata. —  Kongres piłkarski w Pradze. —  Z krainy dolara.
[Wielkie zainteresowanie lukalnemi zawodami fot- 

balOWetni nawet między największym i rywalam i na- 
iiu lą  o nas >diu przeszłości. Jest to dowodem zupeł
nego braku zainteresowania w ś ró d  szerokich mas 
sportowych dla zaw odów  fotbaiowych na skutek zbyt 
Wielkiego „rozpolitykowania1' k lubów  jakoteź w cią
gnięcia w  „politykę" graczy, co u jawniło  się w w iem  
mypaidlkax.il brutalności w  bieżącym ldku. Zrażona  
nstawicznymi awanturami na boiskach, publiczność 
woli omiyeó boiska fotbalowe, by nio być świadkiem  
lumań n ó g  lub też innych wypadków .

K ierownictwo M akkabi wystaw iło  drużynę fotba- 
Jową na ciężką próbę. N ie  wchodząc obecnie w  spra 
wiedliwość obil wyników, stwierdzić należy, że Mak- 
k sb i na nie bezwarunkowo nie zasługiwała.

iW  pierwsBem spotkaniu przeciw  Jutrzence da ł się 
po  Strome M akkabi odczuć w  ,-ZCzególnośfi brak tre
ningu. Natomiast w  drugich zawodach potrafili bia- 
łondebie&cy utrzymać się p raw ie  że do końca zawo
dów  i  dopiero w ostatnich 15 minutach oddali ini
cjatywę "Wiśle.

J U T R Z E N K A — M A K K A B I  6:1 (1:1).

ZtafWtodw, dość uieinteresiujące, nie wykazywały ani 
tempa ani też jakichkolwiek technicznych umiejętno 
ło i  obu drużyn. M akkabi osłabiona bra ł iem kilku 
grafoy, gra ła i/liko jedną połową i nawet potrafiła  
Uzyskać na p< wien czas prowadzenie przez Goldflus- 
Sa. P o  przerw ie natomiast drużyna Makkabi osła
b ia  i oddała g rę  przeciwnikowi, który uzyskuje po 
przerw ie cztery bromki.

O bie drużyny gra ły  poniżej swych zwytkłych form  
I  nie f  'Cały się ziupełoie a  usunięcie wielkich w  tym 
(ktni n lom agań jabicją.

Sędzia p. Laba, słaby.

W lS ł ,A — M A K K A B I  7-1 (1:1).

K to by ł na tych zawodach, przekonał się naocznie 
•  niesprawiedliwości wyników piłkarskich. Bez ja 
kiejkolwiek pizesady drużyna lepsza, m ająca prawie  
2/3 z  gry, m ająca ustawiczną praw ie że nieprzerwa
n ą  przewagę nad p i’ eCŁwinikieim, ulega 6:1. Ostatnie 
30 minut g ry  zadecydowały o je j wyniku.
I Solny strzał Osiek* I I I  wyślizguje się z  rąk brant- 
featrza i p iłka przechodzi obwodem linję bramkową. 
N ie  d ługo  potem mimo znacznej przewagi w  polu 
Makkabi, plasuje silnym strzałem  Reyinan piłkę w  
rfatkę bdałoniebieskdcłi. D o  przerwy ni< p r -e  watia 
Pod I- ozdym względem  przew aga Makkabi.

P o  przerwie nadal przewaga Makkabi, której a- 
cok uiei.1 pracuje. N ie  umie on —  zresztą jak zwy
k le —  wykończyć swych ataków i piękne kombina
cje M ają się łupem obrońców  lub  nraankarza. Do  
ostatnich 16 miztuł nie zmniejsza się przewaga Mak • 
kabli. Jedynie z wypadu udaje się Gzulakowi z precy- 
jj jhułj Centry ttey.nana uzysikać drugi punkt. Ataki 
Łfiałoniebioskich nie ustają, zbytnie iedriak bawienie 
SSę pod bram ką przeciwnika ne zezwala na uzyska
nie decj dającego punktu. W  ostatnim kwadransie  
Dostępuje załamanie się drużyny.

Jeżeli idZie a  ocenę gry. to bezwzględnie zawody te

należały do bardzo interesujących i co z uznaniem  
i uleży podnieść prowadzone hyly w prawdziw ie spor 
Iowy sposób.

Ze zwycięsców najlepszymi byli PycTiowski, A - 
dainek i Reyman.

Makkabi g ra ła  naugół wcale dobrze I nie lylko, że 
me zasługiw ała na taką klęskę lecz o ile nie na w y  
graną, to przynajmniej na wynik remisowy. N ie  było 
faktycznie u Makkabi słabych punktów, wszyscy gra 
li dobrze i  ambitnie. T r io  detenzywne Spitzer i bra
cia Schneiderowie znakomici. W  pomory, zanadto 
defenzywnie grającej, wyróżniał się nader ambitny i 
zacięty Kunstłer.

Zawodam i kierował p. Landw irtll objektyWnie 
choć nie zawkze pewnie.

T A R N Ó W ', Tarnow ia- -B iaia Lipnik 5:1 (1:0). Zwv  
cięsiwo TarnOwii nad mistrzem bielskiego podokrt 
gu  przypieczętowało wejście Tarnow ii do klasy A.

*  •  *

W A R S Z A W  A. Makkabi—  W arta  (Częstochowa) 
7:3. S k ra - -W arta 8:1.

Ł Ó W .  L T S G — W idzew  3:1. L K S — Policyjny K. 
S. 50 . W K S — L K S  rez. 4:0. Match o wejście do kla
sy A. przyniósł zwycięstwo W ojskow em u K. S., któ
ry lemsamem wchodzi do  klasy A.

P O Z N A Ń . W a rta — Polonia 3:2. (1 :0). Zawody o 
mistrzostw o Polski.

L W Ó W . Cracoyia— Pogoń  2:2. Pogoń— Hasoionea 
1:1 40:1). CracoYia— Hasrnonea 5:3 (1:2).

K A T O W IC E . Ftuoh— Turyśai (L ó d i )  2:2. Tury
ści— Polonia 3:0.

*  *  *

W IE L E Ń . Hakoałw— Amatorzy 2:2. Simmering — 
SłcYsn 2:2. Ra.pdd1— Ruddłłshugej 8:1. W a c — Sport
ki ub 4:2. Adinira— W acker 3:3. Brigitlenau— Vienna 
4:2.

B U D A P E S Z T . Ilu n garja— V a»as 3:1. F T C -K in i -  
szi 3:2. U jpesti— Basija 3:0. H un garja— Kinis/i 0:1. 
F T C — Ra.pid (W iedeń ) 4:1.

P R A G A . D F C — C A I-K  4:1 V iktorja ŻażkoV— N u -  
selsky 3:1. S lavia— VrsowiCe 1:1.

A M S T E R D A M . Niem<y— Holland ja  3:2 (3 ;ł).
G L A S G O W . Szkocja— W a lja  3 0 . Szkocja-— Irlan- 

dja 5:2.
*  *  *

J

Nowy J °rk , 2. 11 P A T . P raska Spa-rla gra jąc prze
ciwko Brooklyn Wandlerer poniosła klęskę w  sto
sunku 3:1 (2 0 ). (Jak wiadomo, w d ru ż y n ie  B rook 
lyn W anderer gra kilku graczy wiedeńskiej Hakoah  
—  Red.) Poraź ostatni W y s tą p i Sparta we wtorek 
przeciwko klubowi Giant

* * *

Zarząd sekcji1 lekkoatletycznej , M akkabi“ komuni
kuje że w  najbliższych dniach rozpoczną się tre
ningi gimnastyczno-sportov'e dla członków sekcji.

Sekcja łyżwiarska komunikuje, że wpisy dla no
wicjuszy przyjm uje sekretarjał klubu.

paŁya uózou.go byśm y dziej wolni byli od irrearlzinu.
3 dLtego nie dotrzym uj my kroku w  odbudowie 

iPalestyny, o  ile chodzi o  jej Część realną Ta  naga, 
p fg ła , twa,'dn rzeczywistość cieszy nos pociąga, ale 
(brak num do niej przy gotowali-a. liiioć wszystko zda 
itaę złożyło, by  nasze marzenia urzeczywistnić. W o j  
O i światowa, je j prątl przewrotowy tak w artości psy  
thologiaznych, jako i  trwałych form  rządów, kryZy- 
j y  ekonomiczne w  tych krajach gdzie u Żydów  mde- 
iaaka tęsknota i pociąg do Palestyny, przychyluość  
Ocrodow zapory nam usuwająca i inne pierwiastki 
(Ułatwiające stworzenie siedziby zapraszajace niejako  
do  stworzenia tejże. N ie wyzyskujemy tego. U  la s  
SEUowu się obudziło to z ghetta zakorz emone czeka- 
m e cudu, połą zone z passywizmem ,JaisSez faire**, 
S. puoześci Wypływem  tej Rassywnoścd była nawet 
em igracja do Palestyny lat powojennych. T o  było  
nić jako tern najl -ardziej dog odm em miejscem wyżycia 
Jię. T o  ciągnęło. N ie pylano o możliwości. N ie  przy
gotowywano się. A  gorsi z pomiędzy nich tak samo 
nieprzygotowani, ale i idealizmu wyzuci jechali, by  
sobie poprawić “dolę a nawet znaleźć sobie wogóle  
egzystencję, nie m ając w  golusie żadnych możl wo  
iŚGł takowej. P rą d  b y ł nienaturalny, silny.
[. A  organizacja sjomi styczna, twórczyni i dusza te
go  pędu, nie miała tyle okrucieństwa, by ten p rąd  
merócić. A  gdy w  roku 1920 to słuszne ,stap im igra- 
kon Wydane przetz Egzekutywę doszło do uszu mas 
Sadowskich, ogólne rozczarowanie, aawel posądzanie  
O nieudolność o  zdradę dotknęło naszych. A ż  przy
tula rzeczywistość roku 1925 i  wykazała, ma prawo  
bytu w  Palestynie, jako i wogóle na świecie Człowiek 
przygotowany, m ający swe miejsce w  życiu. Pale
styna jest realną, choć jej początkowo realni synowie

zdążyli w  golusie tak dalece od pewnego trwałego  
rodzaju życia bez wydzekiwań obcej pom ocy i cu
dów się oderwać, że się często obcymi d la niej stają.

Chodzi tedy o  Wychowanie, umożliwiające psychi
czne przewarstwowienie Żydów. tzn. wpojenie św ia
domości, że w  Palestynie żyć n*oż« tylko ten Żyd, któ 
ryby  tu W  golusie m iał zawód, pracę lu b  zdolność  
um ożliwiającą m u byt. Uciekać stąd z w iarą  że 
się tam w  kraju znajdzie, Czego się tu niema, tu jest 
jeszCze ten irrealizm żydowski, ta w iara w  Cud. P a 
lestyna dać może zadowolenie życiowe temu, który 
jest odpowiednio przygotowany, b y  to przyjąć.

Zależy bardzo więc na tern, by okałuc lub ,,oleh“ 
jadący do Palestyny był tak Wychowanym, iżby go  
brak  ojczyzny pociągał do Palestyny, a nie brak  
pracy tutaj lub co gorsza brak  zawodu.

My sjoniści oddziedziiczyliś-my wszystkie wady na
szego narodu, tyłku zalet i przymiotów niektórych 
brak  nam do kompletu.

Jednytn z  tych d a ró w  podlrzjipu jących nasze brze
mię gohiSowe nasze życie gh-eltowe by ła potężna So
lidarność, towarzyskość i braterskość. Cechy te były  
może pierwszomi, kló-re wespół z wiecizną tęsknotą 
Ciągnęły nas do kraju realizacji i wyższości, były  
pośrednio pierwsze promienie słońca sjoolizmu. Jak 
długo organizacja m ałą  by ła  i Szczupłą braterskość  
panowała w ielka j szczerość w  obo-zie. Teraz, gdy
śmy się rozirośli, w  g łąb  i wi zerz  obej mi się nieraz 
stajemy sobie. A  tego nam nie wolnoI

N asza siła w  solidarności i przyjaźni! Sjoniści 
wszystkich państw i krajów  (a  rozumie się t« nbar- 
dziej jjdnego  k ra ju ) jeden tworzą obóz, o jednej br<j 
nJ. dla odporu i obrony, o  jednej tęsjtnoci * i  jednej 
przyszłości.

Dla codziennego pielęgnowania zębów i
niezbędny jest środek antyseplyczny, któty - 

niszczy znajdujące się w jamie u&tnej bakterie 
rozkładowe i fermentacyjne. Ważnlejszer0 <esą 
jednakże nie silne chwilowe działanie, 'ecg 
m ożliw ie działanie trwałe, przeciwstaw ąeo 
się procesowi rozkładania lu b  fermc-i łaej| 
w  ustach. Pod tym względem oaznacza się; 
wybitnie O dol, który, jak eksperymentalnie 
stwierdzono, działa szereg godzin po przepła-’ 
kaniu nim ust i dlatego Odol zasługuje nanazwg 
najlepszego obecnie antyseptycz. płynu do ust

KRONIKA POLITYCZNA.

Mlltzenie idszytjinakangrcsie ta n is tp jfii
Nad referatem Rykowa X V  kongresie rosyl 

skiej parlji komunistycznej rozwinęła się dy  
skus-ja, w której zabrało głos 28 mówców, głfi 
wnie przedstawiciele z prowincji. Z opozycjif 
nikt głosu nie zabrał. W  odpowiedz1 zabrał 
głos Ryków zaznaczając, że milczenie opozyc ji 
w naradach nad sprawami gospodarczemi, któl 
re właśnie wywołały najostrzejszą krytykę 
opozycji przeciwko Komitetowi Centralnemu* 
są najlepszym dowodem znikomości opozycji* 
Agitacja opozycji przeciwko Komitetowi Ceni 
Iralnemy nie polegała widocznie na faktyaw 
nych podstawach

W  samej rzeczy Ryków zaznacza, że oależyj 
po d k re ś lić  planowość uprzemysłowienia kran 
ju. W  najkrótszym czasie nastąpi urzeczywi
stn ien ie gigantycznych wprost projektów, iak 
elektryfikacja Dniepru, budowa kanału mię-i 
dzy Wołgą a Donem budowa kek ji ze Sybi^ 
ru do Turkiestanu. Kongres jednogłośni^ 
uchwalił tezę Rykowa, po  którym Tomski wy; 
g ło s ił referat o  działalności rosyjskich związn 
ków zawodowych. Tomski na pdstawie dat’ 
statystycznych zbijał wywody opozycji o ka
tastrof alnem zmniejszeniu się ilości zęrganizo 
wanych robotników, gdyż cyfra zorganizowa 
nych robotników wynosi obecnie 7.763.200 
wobec 6.950,400 w roku ubiegłym.

Dolarowy Paryż
Siedem teatrów  paryskich ma obecnie w  lytuid 

granych en suitę sztuk i rew ij wyraz ,n a j i ‘‘. Jeśli 
dodam y do tego doskonalą kontedję „N ags P raw da  
fTheatre de Paris), graną w  W arszaw ie pod tyt.l 
, Dzień bez kłam stwa", ilość nagich sztuk podnie^U  
się do 8-miu. Świadczy to raczej nie o tern, że kult 
nagości tak bardzo pociąga Paryżan, ile raczej ot 
tem, że dzisiejsizy , młody Paryż“ -— Paryż  tańCią- 
cy i baw iący  się —  składa się p iaw le  ,wyląc !.iei: 
z czarnych i białych Am erykanów. Am erykanie są  
rasą, której pracowitość na polu han dl w e n  i tech
niczne tu musimy podziwiać. N ie  możemy jednak mi
n o  szczerych chęci zg-adzic siię na ich pojęcia o sztu;, 
Ce a  nawet o zabawie. W  sztuc- Am erykanina za. 
wiele jest na nasz smak zupełndie dztitCinncj radości 
z rzeczy zupełnie w u lgarn ie nieprzyzwoitych eraZ  
naiwnie kolorowych (stąd to zamiłowanie do reJ,; 
tues, z których zupełnie już w p ra iu  trfeść i sens)'1 
w zabaw ie zatrącającej nieco aynkowniami z  Te*. 
xas Czy Klondyke hałaśliwości. Pom ysły ani ery kań ' 
skie przypominają naiwne pomysły cesaiza N erona ) 
czy niepięknej pamięci Tanierlana. ,Spalić 1000 do' 
mów i pokazać 10.000 nagich dziewic Teraz to się 
trochę inaczej tłumaczy: 184 kolory lam p o sile
5.000 świec, 340 baletmc, które w  ciągu 150 minut 
przebierają się 27 razy. Za każdą minutę opóźnię*! 
nia manager płaci widzom po dolarze. Oto amerykan  
nizin. P ary ż  dzisiejszy buedny, powoji nny P ary ż  hołw 
duje sm akowi amerykańskiemu, Francuzi przestali! 
chodzić do  teatrzyków po 50 Ir. wstępu; to ul d ro 
go na ich kieszeni*. A le  czy P aryż  lubi ten s m n ? :  
Nie. ro-bi to, bo maislf, lecz tytuł na^toweaej revua* 
granej teraz w teatrze Gaite tłumaczy wszystko!
, Am ours D o lla rs  *. Rzecz jasna i komentarzy nia 
wym agająca —  biedny P a r y ż a
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PRZEGLAD GOSPODARCZY
V f sobotę 30 I niedzielę 31 ub. m. odbyła 

w Pjrezydjum Rady Ministrów wielka nara 
'Aa gospodarcza, na którą zaproszonych zosta
ło  74 przedstawicieli sfer finansowych i gospo 
SdftreeyUi Z całej Polski Z Krakowa wziął u- 
AsM  w naradzie prezes Izby handlowej p. Ep_ 
aWn. Obrady zagaił 0055

WłCEPREMJER BARTEL, —

który podał jako cel zebrania — dążenie rzą 
(SU do tćgo, co z jednej strony powinny przed
sięwziąć sfery gospodarcze a z drugiej siro- 
toy ftządd la  skutecznej walki z drożyzną oraz 
Ala obniżenia kosztów produkcji i wymiany

łtfąd obecny nie zamierza pójść na drogę 
tluperymentów w sprawach gospodarczych. 
kW różnych ugrupowaniach politycznych kol
portują pogłoski, iż rząd obecny, po przejęciu 
fego steru przez marszałka Piłsudskiego, za
niedbuje sprawy gospodarcze. Nie odpowiada 
ifo Zi+pełnie rzeczywistości. Polityka gospodar
cza bęzie nadal ^zła po Unji, wytkniętej przez 
poprzednie rządy Bartla. Dotychczas rząd zaj 
mov»ał się przeważnie wewnętrzną organiza
cją. Wioepremjer żdłuje, że obecna narada 
■aatała zwołana tak późno. Teraz jednak rząd 
zamierza kłaść poważny nacisji pa sprawy go 
•podarcM.

Następnie zabrał głos 

MINISTER SKARBU CZECHOWICZ,

który otnówR sprawę waluty i stwierdził, że 
stabilizacja złotego zalezy od równowagi bu
dżetowej i bilansu płatniczego. Wszystkie więc 
usiłowania rządu, mające na celu stabilizację 
Waluty powinny pólść w kierunku rozwiąza
nia obu tych problemów. Wiadomości, kolpor 
toWane tu i ówdzie o inflacji są nieprawdziwe. 
N i* ulega Wątpliwości, że kraj boryka się z 

» trudnościami, każdy jednak oDjektyWny ob
serwator przyznać musi, że nastąpiła pewna 
popraw-a w życiu go sp  -„darezein.

Najważniejszym octem powinna być stała 
a nie przejściowa stabilizacja życia gospodar
czego. Z kolei minister przeszedł do sprawy 
kredytu, ha którego br„k uskarżają się specjał 
n'e sfery gospodarcza Minister zaznaczył, że 
zasadniczo sfery te nie powinny po kredyt 
zwracać się do rządu, gdyż Bank Polski, ani 
Bank Gospodarstwa Krajowego nie mogą roz
porządzać zbyt wielkiemi sumami na kredy
ty, która to funkcja powinna bye rzeczą ban 
ków prywatnych. Niestdy znaczna ilość tych 
banków i ich słabość finansowa przyczynia 
się do podrożenia kredytu. W  lym dziale na- 
seegu życia gospodarczego kon «*i zm  jo l grun 
towna sanacja.

W  dziedzinie podatkowej zrulenilo się wie
le na korzyść. Troską rządu będż>e uproszczę 
gie systemu podatkowego.

Mowa posła Wiślickiego
Podczas narady wygłosi! obszerne przemó

wienie poseł Wiślicki (Koło Żydowskie) który 
omówił sytuację gospodarczą kraju, przyczem 
poruszył przedewgzystkiem cały szereg spraw 
tyczących »ię handlu. Była to jedyna tnowa, 
podczas całej' narady gospodarczej, w której

?ioruszone zostały wszechstronnie wszystkie bo 
ączki, trapiąc* życie gospodarcze, w pierw

szym rzędzie Zaś sfery handlowe.
Mówca wskazał na istotne przyczyny panują 

c«j u na* drożyzny i podkreślił, że nie drogą 
kar admłnistracyjno-połicyjnycb można prze 
proWadzlć walkę z drożyzną, lecz tylko i wylą 
cznie racjonalna polityka gospodarcza v p ły
nąć może na zniżkę cen.

Polityka rządów dotych z.isowycłt rluprowa 
, dzila żyde gospodarcze Jo ruliiV. Ani trakln- 

ty handlowe, ani polit,. i.u celna, uni taryfy 
przewozowe nie odpowiadały wymogom nasze

go życia gospodarczego.
Mówca zanalizował istotę kryzysu jaki prze 

żywa kraj i pruszył następnie w sposób ja 
sny i dobitny wszystkie błędy w polityce rzą
dowej w stosunku do żydowskich sfer gospo
darczych. Pos. Wiślicki zwrócił uwagę na wa 

j l y  uetawy o c*asie pracy, na krzywdzący ku
piec fwo żydowskie przymu*owv odpoczynek 
niedzielny, rujnujący całe masy kupiectwa ży
dowskiego.

Wzmocnienie stanu gospodarczego kraju nie 
jest do pomyślenia bez wzmocnienia pozycji 
gospodarczej poszczególnych warstw, W  dąl- 
szym ciągu przemówienia swego pos. W iśli
cki omówił sprawę ustawy przemysłowej i po 
ruszył również w sposób wyczerpujący spra
wę koncęsyj.

Przemówienia posła Wiślickiego zebrani wy 
słuchali z ogromnem zainteresowaniem i kil
kakrotnie obdarzali mówcę oklaskami.

Po szeregu przemówień przedstawicieli sfer 
gospodarczych przemawiali ministrowie Jur
kiewicz i Kwiatkow ski.

MINISTER PRACY JURKIEWICZ
polemizował z poszczególnymi mówcami twier 
dzącyrai, iż świadczenia socjalne przyczyniły 
się do podrożenia produkcji. Statystyka wy
kazuje, że obecnie wydajność robotnika prży 
krótszym dniu pracy jest większa, aniżeli 
przed wojną, kiedy robotnik pracował dłużej. 
Odpowiadając posłowi Wiślickiemu, p. min. 
Jurkiewicz, zaznaczył, że co do czasu otwiera 
nia i zamykania sklepów nie ma zamiaru wy 
kazać zaborczości,

H p lt ie  zwvi W y  M M
W  prasie ukazała si;ę wiadomość o mającej 

nastąpić zwyżce taryf kolejowych, celem zu
żytkowania powstałej stąd nadwyżki w budże 
cie dochodow. kolei na podniesienie poborów 
urzędniczych. Z pierwszego iródla otrzymuje 
Pol. Agencja Publicystyczna w tej sprawie na 
stępujące wyjaśnienie: Rzeczywiście i-
slnieje projekt zwyżki taryf kolejowych 
mniej więcej o 1U procent, ale los tego proje
ktu ani w całości, ani w szczegółach nie jc-st 

9 jeszcze przesądzony. Jest on obecnie uzgadnia 
ny z poglądami Ministerstwa Skarbu oraz 
Przemysłu 1 Handlu.

W  obecnej postaci przewiduje ów projekt 
zużytkowanie powstałej, skutkim podniesienia 
taryf nadwyżki częściowo na polepszenie bylu 
pracowników kolejowych, częściowo zaś na 
inwestycje, które w przyszłym roku projektu 
wane są na znacznie większą, niż dotąd ska
lę. W  Min. Komunikacji odbywają się właśnie 
narady przedstawicieli zainteresowanych w y
działów, które ustalą rodzaj i kolejność robót 
inwestycyjnych w roku przyszłym. W  plany 
Ministerstwa wchodzi przedewszystkiem budo 
Wa Hnji kolejowej o w lelkiem znaczeniu go
spodarczym, Podzamcze—Gdynia będąca dal 
szym ciągiem kolei Kalety— Wieluń—Podzam 
cze, kilku innych rozpoczętych już częśc!owo 
lub znajdujących się w sferze projektów' od
cinków i linij kolejowych it<j.

------- -C§0---------
K O N F E R E N C J A  K O L E J O W A  P O L S K O - N IE 

M IE C K A . W  ministerstwie komunikacji rozpoczęła 
się konferencja kolejowa polsko- niemiecka z udzia
łem przedstawicieli czechosłowackich i węgierskich. 
Przedmiotem obrad jest kwestja bezpośrednich połą* 
tzeń kolejowych i jednolitych taryf komunikacji po
między Polską a W ęgram i przez lerytorja Niemiec 
i Czechosłowacji. Sprawa ta o pierwszorzędnym dla 
naszego kraju znaczeniu gospodarczym doczeka się 
niewątpliw ie pomyślnego załatwienia.

S L A B Y  U R O D Z A J  Z IE M N IA K Ó W . Ze wszyst
kich d. ielnic kraju dochodzą wiadomości o słabym  
urodzaju ziemniaków —  dane te potwierdzają się wo
bec złych warunków' klimatycznych, jak przym rorkj

Na życzenie sfer kupieckich został przygoto 
wany projekt noweli do ustawy o pracy.

MINISTER PRZEMYSŁU 1 HANDLU
KW IATKOW SKI Wi

w dluższem przemówieniu omówił całokształt 
życia gospodarczego i zaznaczył. że sprawa 
walki z drożyzną nie może być traktowana 
w oderwaniu od całego życia państwowego, 
Kardynalnym warunkiem walki z  drożyzną) 
jest całkowite uruchomienie wszystkich war
sztatów pracy. Na drożyznę wpływają u nas 
również trudności kredytowe. Kwestja dra. 
żyzny kredytu u nas jest jeszcze dlatego tak 
jaskrawa, że związana jest z wahaniami wa 
luty. Wreszcie nieuczciwa spekulacja wpływa 
również na spotęgowanie drożyzny. Walka *  
spekulacją tą musi być prowadzona z cal% 
bezwzględnością środkami pglicyjno-adminl 
stracyjnymi. Nie jest to walka z kapitałem, 
stoimy wyraźnie na stanowisku kapdlalistyce* 
nem — ze spekulacją jednak musimy wal
czyć.

W  dalszym ciągu przemówienia swego J». 
minister Kwiatkowski zwrócił uwagę na po. 
zytywne rezultaty dotychczasowej pracy rzą
du w zakresie spraw gospodarczych. Budżet 
jest zrównoważony i zbudowany na zasadach 
oszczędności. Przeprowadzona jest sanacja po
datkowa, Bank Polski i Bank Gospodarstwa 
Krajowego udziela kredytów.

Przeprowadzona jest reorgan zacja przedsię
biorstw państwowych na zasadzie komercjali
zacji. Rząd czyni wysiłki, by zwiększyć eks 
port węgla przeprowadzając długoterminowe 
kontrakty na dostawę węgla do Rosj' i Włoch. 
P. Minister .zakończył uwagą, że wszystkie za
mierzenia rządu będą skuteczne, jeżeli spotka 
ją się ze współpracą sfer gospodarczych.

o------------
i deszcze które wpłynęły w sposób ujemny na obni
żenie wartości otrzymanego produktu.

O B L IC Z E N IA  K O S Z T Ó W  U TR ZYM A JN 1A  —  
N A  P A P IE R Z E .  W ed le  obliczeń Głównego Urzędu  
Statystycznego ważniejsze pozycje kostztów utrzyma
nia w W arszaw ie  przedstawiają się miesięcznie na 
głowę następująco: clileb 5,20, wszystkie zaś produ
kty mączne około 11 zł., tłuszcze i mięso 11 zł., Cu
kier 1,10, sól 25 gr. Ogólny koszt utrzymania mie
sięcznie oblicza się na około GO zł. przeciętnie na  
głowę ludności. W  obliczeniach nie Są brane pod u* 
w: gę dirohne pozycje, jak np. zapafki które obcią
żają  przeciętnie tylko 9 groszami każdego tnleszkafi 
ca miesięcznie. Cyfry te m ają decydujące znaczeni* 
dln ustalenia Wzrostu drożyzny i racjonalnej Walki 
z nią.

♦

l KADESIANE.
Za rubrykq t>. radekcja ale odpowiada

O
♦
♦
»

♦ >
♦

W  soboto, dnia 6 listopada I I M r ,
odbędzie się w  Sali Saskiej

DANCING
na cel Stow. Opieki nad Chorymi. 

Początek o godzinie 9*30 wieczór.

M in ii nieiikai
złożonego z 4 pokoji i kuchni z komfortem. 
Natychmiastowe zgłoszenia pod „Słoneczne* 

do Administracji Nowego Dziennika.

PIŻMA!! TltSSSr
Kinu s u m , m w . ii. M im  u. -  ni. m.
Róła Lermar Józef Katz

Kraków zaślubieni Buczaoz 
w paz'dzierniku 1926 r.
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0  1 1 1  Zawiadamiam- P. T. Publiczność, iż przeniosłem swójmm (Ir i] Skład Towarów modnych

um n lunOiU na uL °rod*ka l- 32
* *  i polecam ostatnie nowości w jedwabjiich i malerjałaeh

wełnianych po cenach nader przystępnych. Obsługa bardzo solidna.
M. L. Abraham, Grodzka 32.

' -A..

Pogrzeb cadyka belzklegoJak już o tem w niedzielnym numerze dono 
siliśmy, zmarł cadyk belzki rabin Sucher-Ber 
Rokach w  piątek o godz. 10,30 wieczór.

■Przez całą noc piątkową oraz sobotnią zwłok 
rabina nie ruszono z miejsca, tzn. pozostawio
no je w  łóżku( które przykryto prześcieradłem. 
Sobotę stosownie do przepisów rytuału ortodo 
ksyjnegoj święciła rodzina zmarłego w zw y
czajny sposób. Dnia tego nie poświęcono ża 
lobie, ale odbyto normalne sobotnie uczty i 
*pi«wy.

Dopiero w sobotę wieczorem, po zaświece
niu świec, ułożono zwłoki błp. rabina na zie
mi. Od tej chwih zaczęły się formalne wędró
wki ludów do pokoju w  którym leżały zwło
ki. Tysiące chasydów, przybyłych zwyczaj
nymi j zarządzonymi przez Dyrekcję koleji 
nadzwyczajnymi pociągami nocnymi, przesu
nęło się przez dom żałoby. Przez całą noc 
pczedpogrzebową odczytywano przy zmarłym 
psalmy i misznajołh.

W  niedzielę rano rozpoczęto ecremonję ,.la- 
fiaryh“ (mycie zwłok), której dokonali sami 
rabini przybyli do Bełza w liczbie kilkudzie
sięciu (w ielki cadyk z Góry Kalwar; i oraz ra 
bin czortkowski nie przyjechali na pogrzeb).

Około godziny pierwrsziej wyniesiono zwłoki 
% domu żałoby, przykryto ,,tałesem“ i p rzep io  

Wadizotno do miejscowej bóżnicy, Zwłoki błp. 
rabina ułożono na tzw. almemorze..

Przy zwłokach wygłosili w synagodze prze
mówienia żałobne brat rabina, wszyscy syno
wie po koki. dalej po kolei wszyscy zięciowie, 
narzeczony najmłodszej córki Zmarłego oraz

i i

tegoż ojciec, rabin lubelski.
Następnie przemówił prezes miejscowego ka 

liału p. Barer, który oznajmił, że kahał w poro 
zumieniu z całą gminą uchwalił zamia
nować najstarszego syna, Arona Rokach a „rab i 
nem w miejsce zmarłego, przyczern wręcza
jąc mu pisemny „konsens r a b in a c k iż y c z y ł 
mu powodzenia. Przemówienie swe zakończył 
okrzykiem , mazel tow “ , który podjęli wszyscy 
obecni w synagodze.

Po tej „intronizacji" nowego rabina przenie
śli na ramionach najpoważniejsi obywatele 
miasta Zwłoki Zmarłego na cmentarz. (Wedle 
Iradycji chasydzkiej zwłok nie żłożwro w 
trumnie).

Po złożeniu Zwłok przybranych w śmiertel
ną koszulę do grobu synowie Zmarłego odmó 
wili kadisz". Na tem zakończyły się około 
godziny 4 uroczystości pogrzebowe, w których 
wzięło udział z górą 10.000 ludzi

Plącz i lamenl zebranych na pogrzebie był 
lak wielki, że słyszano go kilka kilometrów 
za miastem. Wstrząsające były sceny, kiedy 
starcy i kobiety rwali sobie, w' fanatyczny 
wprost sposób włosy z głowy.

Miejscowe starostwo nadesłało na ręce preze 
sa kahalu telegram kondolencyjny. Podobne 
telegramy nadesłał też szereg chrześcijan imie 
niem prywfatnem.

Ze Lwowa przybył na pogrzeb m. in. po
seł dr. D. Schreiber_ jako poseł okręgu bełz- 
kiego. Jako delegat rabinatu lwowskiego wziął 
udział w uroczystościach pogrzebowych jeden 
z dajanów.

„Dwór belzki
(Z okazji zgonu Irtp. rabina bełskiego zamioszeta 

„C h w ila " następujące uwagi o „dworze" bełzkim:

GtolŁJZoDy ŁłBaiyCinem oddaniem wiernych mas 
chasydzkich, n-a każde święto a naweL na każdą So
botę zjeżdżających, do Bełza, by .tu  przeżywać naj- 
£>2iGBęśl)iwsZe d la chasyda chwile —  Zyt lu i rządził 
przez dziesdąłki lat błp. Rokach arystokrata rodów  
rdbteiozaych i uosobienie chasydyzniu, czystego, 
Wodnego od nalotów tendencji politycznych, repre
zentowanych porze z organizatorskie zabiegi Agudy. 
Stąd chłodne stanowisko rabina wobec tej organi
zacji. SfUU rabin postać Wyniosła, wysoka, o pi<- 
Łnem obliczu paUrjarchy z pewnym odcieniem suro
wości w  twarzy wywodizil ród  swój od  słynnego ra 
bina amsterdamskiego E ljazara Rok acha, n slugę- 
Loa fama apoteozy snuła fantastyczne nici łączące 
protoplastów  rodu Rokachów aż hen wstecz w czasy 
aajnierzchłej przeszłości ...aż do króla Dawida. Trze  
b a  przyznać, ie  zmarły Cadyk zdawał sobie sprawę 
■z pres4ige‘u sw ej pozycji i m ając doświadczenie, ru 
tynę i rozum życiowy niepośledni musiał nadać dw o
rowi toin właściwy. Jak każdy zresztą dw ór rabinac- 
ikd rządził Się dw ór belzki odrębną „regułą perząJ- 
Sru dom owego" 1 specyficalij tni zwyczajami. W  Beł
zie m odlą się krótko i oschle i nie ma rozmodlenia 
i rozkołysania gestu poruszeń i metodji, dochodzą
cych aż do ekstazy. Rozwlekłość modlitwy została 
w yrugow ana przez poświęcenie całego wolnego od 
liturgji Czasu nauce: tnlmndowi z drobnem tylko 
| nieofScjalnem uwzględnieniem kabalisllyki. Także 
„przy stole" rabina analiza wiedzy talmudyczoej 
nadaje „ton" .odprawianiu siołu". Przy stole cadyka 
pierwsze miejsce zajm ują synowie zięciowie, wnu
kowie i Conajprzcdniejsi do stołu zaproszeni goście. 
P oza  tem „joszwlm ". siara i mlo-da generacja. T rze

ba  te pojęoia rozżróżuiić. Siara generacja, to preto- 
rjanie, zazdrośnie strzegący konserwatywnego po- 
rządku przed nowinkarstwein lo „oko l uclio" dwo
ru , przed którem nic się nie skryje: bractwo zrzeszo 
ne w spó|lnoCie dni i noce spędza w  bożnicy na mo
dlitw ie i atudjacli, żyje ł  wspólnej kasy, zasilanej 
głównie prZez rabina i stanowi klan zamknięty i eks 
kluzywity. Młodszo generacja .joszwiin", podobno 
przystępniejsza nowszym prądom, u w każdym ra- 
■W be.rdzu ich Ciekawa. M ów ią, że między foljauty

oiil>y w dawnych jesziwaćh epołfci hadca-licznej —  
ja  plącze aię skądś czasem numer gazety żydowskiej, 
czytany od desiki do deski.

Lecz wróćm y do osoby zmarłego rabina i jego  
najbliższej rodziny. P rócz  powagi, oschłości i żela
znej dla siebie i otoczenia dyscypliny — Cechowała 
go  przedewszystkiem wrodzona, a może nabyta nie- 
pozbawiona celowości, skromność. O pow iadają że 
gdy Swego cna su prosił o  audjenCję U byłego namie
stnika hr. Potockiego, nie chciał zamieszkać we L w o  
v ie, wiedząc, że nie będzie m iał chwili spokoju i 
w ybra ł sobie K leparów  na chwilowy pobyt. T on u  
też należy przypisać, że bardzo  niechętnie opuszczał 
swoją siedzibę w Bełzie, nawet gdy chodziło o wy
jazd kuracyjny z poleceniu lekarzy. Pow ściąg liw y  w 
jedzeniu praw ie nigdy nie używa! alkoholów  a nad
to nie pa lił tytoniu, wyraźnie akcentując, Że palenie 
lytoniu niszczy zdrowie i odrywa uwagę od nauki: z 
jego rozkazu też (przynajmniej w jego obecności) 
członkowie rodziny nie palili tytoniu.

Z pierwszego małżeństwa a w ięc z pierwszej żony, 
która była córką rabina z Ctzernobla, pochodzi obe 
cny —  następca , krzesła" —  42-leioi syn Aroń i cór
ka O lan a  Rachel, żona rabina z Osty la na W ołyniu, 
znanego przywódcy agudy stycznego.

Z drugiez żony pochodzi 32-letni syn Jehoszua, 
który przeszedł dziwne koleje pożycia małżeńskiego.

M im  wuM
Z Warszawy donoszą:
Ubiegłego piątku zdarzył się na „dworze" 

cadyka cudotwórcy z Góry Kalwarji nieszczę
śliwy wypadeki który wywołał w kołach cha- 
sydów miejscowych i zamiejscowych powsze
chny żal i smutek.

Mianowicie po modlitwie wieczornej w 
Bethamidraszu udał się rabin do swego mie
szkania znajdującego się w tym samym do
mu na pierwszem piętrze. Po odprawieniu „ki 
dyszu" wrócić chciał do świątyni, w której 
czekali na niego chasydzł. Z powodu nagłego 
zepsucia się św*atła w klatce schodowej, rabin

Jogo p ierwsza żona. Cllana. osoba wysokiej lnteligek  
cji znająca literaturę europejsku i nowo- hebra lską 
itie m ogąc  pogodzić  sic z irybetn ż y d a  ortodoksji -m  
rozw iodła  j-ię z mężem i wy jechała do Palestyn/* 
gdzie |JMiooii, . i' Uje iiehrajska szkółka 1 freblow-  
skn.

Wybitne zioiicosci cechują drugiego syna z U jm  
tualżeń iw a : 2B-Ieln:ego Motla. W  mego to obznajo- 
irńonc-go tak że  r. literaturą hebrajską wpatrzone ^  
oczy mloiUżych gencraCyj chasydzkich, jako „ilu/fj 
dorównującego rozpiętością swego m łodego r o z u n t  
wielkiej wiedzy i lunemcteclinjce zmarłego ojca. 
zą tez wieści. Ze istnieją tendencje rozgraniczeni^  
funkcji cadyka (rebe) i świeckiego rabina ( rawlj, 
które komulow ul zmarły ojciec i powierzenia tyett 
drugich zadań świetnie się zapowiadającemu m b »  
dzieńcowi. A le te Wersje nieodłączne zjawisko wiol** 
lich  dw orów  rabinackich z ich part jaźni i kotex>zBtt 
thwiilowo nie dadzą się sprawdzić.

Trzeci syn 19-letni Sznlim ma być również Ito d tu  
zdolnym.

Cztery córki z iego małżeństwa wszystkie utkr a^. 
jąco piękne, czarnobrewe, o smukłej postaci i rzadko  
pięknej cerze wykazują natomiast znaczne zrćdnioo-. 
wanie intełlektu. Trzeba wiedzieć, że książka r 
czesne czasap'-m o lteiezja dla latorośli męskiej nih 
są już lak surowo ścigane, gdy  chodzi o  pokolenia 
żeńskie. Toteż w śród  córek a nawet zięciów asa - 
leźć można osoby o  dużetn oczytaniu i wybitnej i  a* 
teligencji oraz zrozumieniu dla spraw kulturalny3hi(i 
miłlto, że dw ór bełzki jest jednym z najkonserwaty* 
wni ej Szych pod tym względem ; długo broniących  
się przed niereligijną książką. Jasue jest, że kultu
ra i oświata toruje sobie tu dirogę poprztez książkę 
hebra jską i żydowską. Zm arły rabin był o Wnika
niu w mury belzkit-j rezydencji tych promieni OłK 
Cej ośw iaty poinformowany i nie sprzeciwiał się 
tem u wyraźnie. Najinteligentniejszą a równocześnie 
najpiękniejszą z córek jest 25-letnia Hannach (He- 
nele), rozw-iedzions obecirie z Synem wyżnickiego  
Cadyka, wiele Czytająca a podobno z sympatją odiio- 
sząca się do narodowych dążeń żydostwa. W łada  pod o  
bno bardzo dobrze językiem hebrajskim. W iekiem  
zbliżona do niej 24-4etnia żona rabina z R aw y  Rn-1 
skiej —  jest od niej oddalona typem intelektualnym.’ 
Następne córki 21-letniia Sara i 18-letnia Jelita kszlal 
cą się i rokują piękne nad®ieje.

Jeśli mówimy o dworze bel z kim —  nie można po
minąć ..gabaitn". Najstarszy i najpoważniejszy, wy
łącznie dla spraw  natury reprezentacyjnej i polity
cznej niejako , kardynał sianu" A ron Szyja Landaa  
cie<*Zyl się wiełkiem zaufaniem zmarłego rabina, l a 
ni gabaim  (jest ich sześciu) zajm ują się sprawam i 
administracyjnemi i utrzymywaniem porządku.

Z  sekretarzy rabnn wymieaiić należy dziwną po
siać Sinaja, który ma za sobą przeszłość dziwnie 
urozmaiconą.

Tak  się zdarzyło, że błp. rabin Rokach w oba
w ie przed inwazją rosyjską schronił się na P rzy  kar
packą R uś (w ów czas W ę g ry ) na jp ierw  do Ratsfel- 
du, polem d o  Munkacza. N a  w ieść o pobycie tak sła
wnego rabina żołnierze Żydzi- ortodoksi slaCjOuowu 
nyoh w okręgu pułków licznie Zjeżdżali Się u rabi
na, przycizem nie licząc się z konsekwencjami i g ro -  
Żąceimi iin kurami spędzali taili dni kilka lub kilka
naście, Często gęsto oczyw-iście bez zezwolenia i u r
lopu. Te „w ypraw y deZereyjne‘‘ ściągnęły na siebie 
wkońcu uwagę energicznego komendanta okręgu  
if lm. M., syna zupełnie zmadjaryzowottej rod: iny 
żydowskiej. A by  dotrzeć do źródła, udał się rot- 
tnistrt na dw ór rabina i oczarowany atmosferą kon
templacji religijnej oraz przejęty żarliwością wy
znawco v rabina i jego postacią stał się sam jego  
wjernyęn uczniem i Wyznawcą. Jakie są szczegóły 
barwnej drogi .życiowej komendanta od rotmi>;rzo- 
stwa w  pułku ułanów aż do chałatu i pejsOw oraz 
Sekretarzowania lla dworze bełzkim, nie jest wiado
me. T o  tylko wiadome, że dużo mozołu pochłonęło 
zapoznawanie się z językiem, lit u rg  ją  i obyczajami, 
które są tak odległe od przeszłości p. Sinaja (krypto  
nim) jak świat zachodu od  egzotyzmu wschodnich 
rubieży europejskiej cywilizacji.

potknął się i spadł z połowy piętra na ziemię* 
odnosząc ciężkie kontuzję na calem ciele.

Na skutek upadku rałhn stracił przytom
ność i leżał przez parę minut niezauważony, 
przez nikogo na ziemi. Dopiera jeden z daja- 
nów_ przechodząc przypadkowo tamtędy na
tknął się na rabina.

Przybyły natychmiast lekarz obandażował 
rannegó cadyka. Rana, z której upłynęło w*e- 
le krwi, jest ciężka, ale życiu rabina nic nię za 
graża. (Temu wypadkowi należy przypisać nie 
obecność cadyka na pogrzebie błp. rabina Ro- 
kocha w Bełzie),
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Jerozolima. (Ż A T ) Ofic jalne oiw arcie scin “ 
łłru zimowego w irtku tiktitlrĄihkun 1 27
■a uniwersytecfe hebrajskim odbyto się dnia 
I  bin.' Otwarcia dokonał tir. Magnus. Wykład 
htaUgUracyjny wygłosił tir. Arinr Rimpiu. Di'u

E*ego listopada rozpoczęły -ję normalne wy- 
ady profesorów oraz doceńmw w insl\ łucie 

fcauk judaistycznych, w instytucie orjenlali- 
■tycznym oraz w instytucie chemicznym i ma 
tematycznym. Instytut mikro-biologiczny, hy 
gieuicziiy i kultury palestyńskiej będzie prowa 
dz*l dalej badania naukowe w gronie zam
knięty m. W ydziały bio-ch.enjiczi.y, dumni o

291 iM iiM w  l f M ' i9 w Palntnie
Tćł Aw iw  (Ż A T ) Ogłoszone zostały wyni- 

łci spisu robotników żydowskich w Palesly- 
Brie, który odbył sie dnia 1 września br.
, Z danych tych wynika, że w T l  Awiwie, 

oraj Jaffie przebywa obecnie 6 512 robotników 
\»ai. 4,138 robotnic żydowskich. W  Hajfie 
znajduje się 4,036 i'obotn‘ków oraz 2,13S roitol 
nie. W  Afuli 357 oraz 1d8 robotnic, w Tybcrja 
dfcie 649 robotników oraz 146 robotnic. Ogółem 
!W tniastadi znajduje się 14,884 robul.ników 
ora*. 8,563 robotnic, przytem 03,3 procent tej 
liczby najeży do ogólnej żydowskiej organiza
cji robotniczej w Palestynie (Histadmlh Ila- 
owdtm Hal l.ilith).

W e wszystkich kolonjach znajduje się 3.745 
roLotników oraz 1568 robotnic razem 5313 o- 
sób, pruyezem 80 procent tej liczby należy do 
gótnej żydowskiej organizacji robotniczej.

ieraztTna u  słutwit odrebiy iisni
administracyjny

Jerozolima. (ŻA T ) Zgodnie z rozporządze
niem lorda Plumera z dnia 11 września 1925 
roku Palestyna została podzielona na dwa o- 
kręgi administracyjne Zarząd okręgu półno
cnego mieści się w Hajfie, zaś okręg pohidn'o 
wy ma siedzibę w Jerozolima, każdy z tych 
obszarów dzieli się na mniejsze jednostki ad
ministracyjne.

Z kół dobrze poinformowanych donoszą że 
obecnie istnieje plan wydzielenia Jerozolimy 
W odrębny obszar administracyjny z guberna
torem na czele, który bezpośrednio będzie pod 
legał naczelnemu sekretarzowi rządu. W ów
czas siedziba władz okręgu południowego prze 
niesiona zostanie do Jaffy.

O l *  k a rn i oMiskiei ni I m
New Jork. (Z A T ) Kampanja palestyńska w 

St. Zjednoczonych, która ma na celu zebra
nie 7 i pół .nUjona dolarów na odbudowę Pa
lestyny, rozpoczęta zostanie 20 listopada kon
ferencją w Bostonie. Na konferencji tej prze
mawiać będzie prezydent światowej organiza
cji sjonistyczmej dr. Weizmann oraz wielu in
nych wybitnych przywódców sjonistycznych.

Lotus Marshall o żydoslwie 
wschodniej Europy

Na konferencji Jointu zabrał m. in. glos 
Louis Marshall. Zebrani urządzili mu burzli 
wą owację.

Marshall w swesn przemówieniu dal zarys 
historyczny rozwoju działalności Job .tu od 
chwili wybuch wojny światowej. Przed 12 ła i 
ty, w październiku 1914 r. komitet żydowsko- i 
amerykański zwołał pierwszą konferencję po 
mocy w New-Jorku. Wówczas siworzono pud 
waliny wszystkich żydowski"h akcji pomocy 
w  Ameryce i powstał „Joint Dtstribution Com 
mittee*'. Zapytano mnie wówczas jakie fundu 
sze będą potrzebne, odpowiedziałem ie około 
1 miljona. MRjon t“n wpłynął w bardzo krót 
kim czasse, a potem wpłynęło jeszcze kilku 
mil jonów, ale wciąż było za mało. Ortodoksi, 
uitra-ortodoksi, Żydzi retu r.uwan socjaliści 

ultra-socjaliici, wszyscy się zjednoczyli dla

;C“ | górnej oraz mikrobitBogji mają uzyskać w 
j tym roku stałych kierowników. Utworzenie 
| instytutu matematycznego i fizycznego powie

rzono profesorom LaivJau‘owi oraz A-nStcino 
i wi. Obecnie czynione są starania dla obsadzę 
j nia katedr socjologji i antropolog) i żydow- 
i skie jfj poezji i hebrajskiej w okresie hiszpań- 
j skini filozofji biblijnej oraz prawa Łalmudy- 
| t«.nego. Dzięki poparciu p. Wattenberga z Fu  

ladelfji uzyskano dla uniwersytetu cenną bi 
bljotekę matematyczną zmarłego prof. Klei
na, zawierającą 35,000 wartościowych dziel 
matematycznych oraz wiele ^czasopism.

osiągnięcia jodpego celu: uratować Żydów od 
zagłady.

Wojna została zakończona, ustały walki ra 
placach boju, lecz trwały nadal <..Va-lki, które 
dla żydów bodaj były groźniejsze, n>ż wojna 
europejska. Przyszły ogromne pegrorm, w oj
ny gospodarcze niezwykły wzrost antysemi
tyzmu, rujnująca inflacja. W'.wczas stanęli
śmy przed zagadnieniem: co możemy uczynić, 
aby nieUlko zachować przy życiu naszych nie 
szczęśliwych, c icrpiąct cli braci, lecz jak ma
my im pomóc, ab\ odbudowali swoje życie 
na trwałych podstawach i slab się godnymi 
potomkami narodu ° czteroty jęcznej historii. 
Wyrażający się z pogardą albo z lekceważe
niem o tych ludziach, nie ma pojęcia, co to 
jest wytrwałość i bart ducha. Niema na świe 
cie ludzi harcb.iej wytrwałych niż Żydzi jx»l- 
scv, lub rosyjscy. Podczas, gdy my żyliśmy w 
dobrobycie, oni cierpieli bardziej, niż jaki
kolwiek naród na świeeie. żydzi rosyjscy sa
mi zrozumieli nakaz chwili i rozpoczęli pracę 
przejścia do pracy na roli. żydzi ci wykazali 
prawdziwą żywotność i nieug'ęlość pomimo 
tylu trudności, które piętrzyły się na ich dro- 
dzć; Nie ulękli si najbandz!ej żmudnej pracy. 
Ci ludzie nie chcą jałmużny, oni chcą poży
czek, które z pewnością spłacą. Już teraz za
częli stopniowo spłacać swe JJugi i w Ui/* spo 
sób powstają fundusze rezerwowe dla dal
szej pracy.

Dzieło odbudowy wytworzy nową generację 
Żydów, Jak nam doświadczanie wykazało, 
pozostają oni wierni swej religji i gotowi są 
zrezygnować z większych dochodów, byleby 
nie znieważać świętości sabatu.

Mówiłem o Żydach rosyjskich zakończył p. 
Marshall dlatego, że życie żydów tamtejszy h 
pełne jest tragizmu a jednocześnie hudzi w id 
kie nadzieje. Nie wolno nam jednak zapom
nieć o tem, że istnieje w Rosji zagadnienie Ży 
dów, mieszkańców miast. M imv również za
gadnienia żydów w Polsce, w Rumun]1. Tam 
również ludność żydowska ma najlepsze chę 
ci, gotowa jest pomagać sonie wza jemnie. \Ma 
śnie dla tego głębokiego poczucia sdi<letniości 
i gorącego współczucia dla bliźnich koclratn 
tak bardzo Żydów wraz z ich wadami z fflf 
popędem do dyskusji, z icli filozof ją i tym 
wszystkiem, co czyni z nich ludzi o czynnym 
mózgu, lecz co ważniejsze również o wrażli- 
wem sercu.

Blalnie tw ii s ja i s ś  r «  i t J inyrn
Z y M  polscy wykasuje najwłpkssą 

inteligenci*
Nowy Jork. (Ż A T ) Rozpowszechniona w Sta 

nach Zjednoczonych teorja o wyższości ras pół 
nocnych, która znaczną rolę odegrała przy n- 
chwaianm ograniczeń immigracyjnych zosta
ła całkowicie obalona dzięki badaniom dra 
Nataniela Hirscha.

Ogłoszone niedawno w newjorśkim World* 
wyniki badań nad inteligencją 5,500 dzieci 
szkolnych, których rodzice urodzili się poza 
granicami Stanów Zjednoczonych stwierdziły j 
że najwyższy stopień inteligencji wykazały 
dzieci Żydów polskich, po nich następują 
Szwedzi, potem Anglicy, Żydzt rosjjśoy, Niem 
cy, Amerykanie, Litwini, Irvjczyry, angielscy 
Kanadyjczj cy. Rosjanką Polacy, Grecy, Włosi,

JAN KENNER
właściciel raalności

i marł 1 listopada br., p r »  lywai. 
■Jt ł €  po krótki. a  ciężkich 

darpfanlach.
Wyprowadzenie zwłok odbędzie się z Joniu 
pi iśdpijdrzobowego na cmentarzu żyd 
w Krakowi* dziś we środf 3 listopada bis 
a gooz 3 popoc, o czem zawiadamiają 
w smutku pogrążeni

io .M  I wnnk z żoną.

francutcy Kanadyjczycy, Murzyni oraz Por
tugalczycy.

ML Lnniti Fm! w mMmii
u Rabirdranatha Tagorege

Prof. Zygmunt Freud odwiedził onegdaj W «  

Wiedniu Rabindranalha Tagorego. Obaj spę- 
<b-il dłuższy czas na ciekawej rozmowie, pod
czas której mistrz psycho-analtzy poczynił 
bardzo doniosłe spostrzeżenia. RabkidranatłW 
Tagore bardzo ucieszył się odwiedzinami zna 
kom Jego uczonego.

14-letni Bronisiaw Gimpel 
przyjęty przez króla włoskiego

Rzym. (Ż A T ) Wiolonczelista żydowski 14*- 
letni Bronisław Gimjtel ze Lwowa, który otU 
bywa obecne tournee koncertowe po Włoszfceii 
zaproszony został na dwór króla wlvskiego 
do pałacu w San Rossore.

Bronisław Gimpel wykonał przed rodziną 
królewską Ifardzo urozmaicony program, mię
dzy innemi również kilka melodyj żydowskkii 
Król włoski wyraził swój podziw dla młode.
00 wirtuoza żydowskiego i ofiarował mu bar
dzo cenną pamiątkę.

 o-§-o-------
y s iĄ P I B Ń J B  S Ę D Z IE G O  S A D U  N A J W Y Ż S Z E .  

GO W  P A L E S T Y N IE .  Delio: zą nieoficjalnie, ie  sę- 
<L>ia Sądu Najwyższego w Palestynie lh o s . H .iykndl 
wskutek rozbieżności poglądów  z rządem palea*.yn- 
sfcim ustąpił z zajm owanego stanów iska. W krótce  
sędzia hsyk ia ft ma opuścić Palestynę.

Z G R O M A D Z E N IE  U S T A W O D A W C Z E  TR A N S -  
J O R D A N J I. Zgodnie z życzeni. m azejchów plemion 
IłafiśjorduflSkich emir Abdłilldh zwołał do Am oao, 
stolicy Transjordonji, kenferencję notablów Oraz 
szejchów w spraw ie zwołania zgromadzenia usta
wodawczego 1 t i nsjordanjj.

Konłei rac ja  uchwalitn, alty zgromadzenie ustawo
dawcze zwolafio zo tlało w  najkrótszym Czasie.

k O L O N E L  W E D G B W O O l*  W  J A L E e ’1 Y N IE .  
Kolonel edgewood. członek lz,by Gmin oiaz bylj" 
Hwjiister jjrzybyl v rae  z małżonką do Paleśtjity  
kolonel M  .ngewood jest gorącym zwolennikiem u- 
twor*a3»ia siedaiiby żydów klej w Palestynie i przy
był 'd>ecnie do kraju, aby JMiż j się zapoznać z Jo- 
lycijc.z.asowemi zdobyczami dz- -lalności ^ydowskuoj 
w Paladynie.

L IC Z B A  Ż Y D Ó W  W  J U G G «L A W J I .  Pod ług o- 
slaioich u rzędowy d i  wiadomości statystycaiydi r a  
ogółuą liczbę lud.Łości JugosŁawji Wynoszącą prze
szło 12 Httljonów, ludność żydowska wynosi 73567. 
Pewne objawy aotysem ityzm u*d«ją Się Zauważyć je- 
dyiiie w Slawonji, aczkolwiek mieszka tam zaledwie
1 638 Żydów . Antysemityzm w  tej dzielnicy je d  po- 
w>9+ałośCia po państwie auslro wegierskiem.

S H W A R C B A R T  P O S Y Ł A  - P O Z D R O W IE N IA  
D L A  S W E J  R O D Z IN Y . Matka Schwarćbarła o ra ł 
.ego łuacia i siosłry, którzy mieszkają w Od-sie, o - 
.rzymali list z Francji, który zawiera serdeczne po- 
zdisw ienia Scbvj’ar7barta. Schwarobart donosi Że 
jest rzeźki i pełen otuchy, zaś . pruwv* I&a Się odbyć 
w  grudniu br.

R O D Z IN A  G R O D Z K IE G O  W  O P A Ł A C H  P I  
N A N S O W Y U H . Rodzina Mautner we Wiednin, któ
rej dziadkiem był słynny kijowski miiljoner żydow
ski, król cukru Brodzki jest w  opałach Seansowych. 
Przed w o jn ą  rodzina Muutner, która posiadała wspa 
ii in łe pałace w najtogatszych dzielnicach Wiednia, 
należała do' najzamożniejszych rodcin wiedeńskieb. 
Y\'płvwy z komo-rnego wyiiosiły  wówczas olbrrwmie 
sumy leoz po wojnie dochody z domow nie pokrywa
ją nawet kosztów administracji i palm-J obciążone są 
o'brzynv ;ml ilugim i hipotecznemi i muszą pójść 
Oa licytację.
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Wiadomości z kraiu
to in  ziićuy dnkiła W . ten p

w w v u a « t o
Jak wiadomo, spoieczieńaiwo żydowskie stolicy wy  

łhadow-ato ogromnym swnupk n  t ^ iJ y  żydowski 
dom akademicki, którego brak de w al się żydowskiej 
młodzieży akademickiej w W arszaw ie bardzo dotkU- 
Wit, odćauWwi. —  W  W a r s z a w i e  istni*- 
je pięć dom ów iKedemitiłiUi polskich do  Łiórych  
nie przyznaje kię żadnego .studenta ż y ito ik ie g o , * -  
ni nawet uwdeo a żydowskiego  pocbodmuża. Toteż 
nkońozeniz budowy żydowuUego domu akademickie
go  przyjęto we wszyrtlńch kołach społeczi n s l„a  
żydowskiego a nadawjwm Jm w zadowolenleto. Tym 
czasem Jedaai. w  osi-tnżej Jt*ż chwili, Kłady dom 
miał zostać oddany de użytku mioddony akademic
kiej, wybuchł nagle kouiiikt między kur a tor juzu do 
m u (towarzystwem Auzżlium Acadotnicuta J u łr i-  
£9*n ) a młodzieżą, —  kautlikł który doprowadził do 
tego, że młodzież og& sita b  o j k o  t domu, tak. że 
dzisiaj, gotowy dom stoi pusty, a ubogi, młodzież 
wałęsa się dalej W z  dachu nad głową.

K om  liki. wybuchł nu tle ustanowionego przez Łu- 
w ło rju m  regulaminu dla lokatorów  dom  i. Studenci 
występują przeciw CuWłiiu szeregowi pysepisów re
gulaminu, a a szczególności co do przychodu ni., w 
nocy do domu przyjm owania wizyt, prawa kiero
wnika domu wchodzenia o kawdej porze dar pokujó V 
fad. N a  podstawie tych zarzutów wynikało!} , że prze 
pisy  są istotnie zbyt borowe i Że młodzież ma po swo 
je j sttoide słuszność ortAlasnując hasło bojkotu:

Atoli we wczorajszym numerze , H ajn iu " zabiera 
w tej spraw ie gk>» p. A. G-Otdberg i w  hardizo ostrym  
artykule pt „Chuapa", v  y stępuje przeciw stanowi- 
SŻU. ml. dzieży, P. Goldberg oświadcza, że zarzuty 
•tndentórw co do regulaminu są częścią nieprawdzi
w a a  częścią przesadzone, w istocie zaś chodzi stu
dentom o to, że wedle postanowień kuratorjum dom 
przeznaczony jesi wyłącznie dla studentów J5ydó.» 
pici męskiej. Młodzież pragnęt ihy skasować te przc- 
|tty i  um ożliw ić zamieszkanie w  żydowskim domu 
akademickim także studentkom żydowaYim, a w zasa 
Śhśe t ikże i n ie-zyć m P . u o lóbe rg  piętnuje to dzi
wne stanowisko studentów, którzy w Zbyt prresa- 
dtą u i śmiesznym —  ażeby nie powiedzieć głupim  • 
Wwodm libc.a źmie kłopotają Mię o Studentów oieży- 
Oowskioh, którzy m ają pięć domów do dyspozycji a 
de ńatfctego nie wpusccaają studenta Żyda. Go do 
asznieezkanł a studentów i studentek w  jednym wsi>ól 
« y  a- domu, tu podnieść należy, że w żadnym z pię- 
dhł polskich doinów  akademickich w W arszaw ie nie 
MJaŹska wspólnie młodzież obojga płci, lecz wyłącz 
Sśe tylko sami studenci.

i  j » M “ gitfiel lewln
Przez ubiegłe dni świąteczne obradował w  W a r-  

SUrrie Zjazd Delegatów  Zw iązku Polskiego. Nau- 
Cżyeaelstwa Szkół Powszechnych, który miał oma
w iać „najważniejsze zagadnienia naszej polityki 
•zkuluej i oświatowej11 i „szerzyć W kraju świado

mość społeczną". Zjazd ten kierowany jest przez 
polskich radykałów  i socjalistów z PPS. i W yzw o 
leniu. Również poiłępowa Żydowska Organizacja 
Szkolna uważała za sw ój obowiązek zgioadć się do 
KSuCzfCieiSlwa połokiego i witając jej dążenie, o p o  
włedbłeć jej o Ciężkiej walce jaką ma do Słowenia 
o iw ó j byt —  ukota żydowJta. A le prezydjum. 
Zw iąaku  Naucz. Połsk., po harjdzśe, odpowiedziało 
jak nustępuje:

,.Nże weźcie nam u  złe, ale powiadamy niestety 
jeSzcże znaczne grupy  antysemickie w  naszym zwią  
zku. a gtupy Le m ogłyby się uczuć podrażnionemu 
pr 'emówizzŁ., m de łc^na Żydowskiej Organizacji 
Szlsoinej; wOiDec czego nie możemy uo. < ne wam  
gk>s-u“. •

Tak  wygląda ,-postępowość11 polskich radykałów  
z pod znaku PPS. i W yzwolenia". Komentarze zby
teczne...

---------o-jj ą.--------
D A R  D L A  P R E Z Y D E N T A  REF/OZ Y P O S P O L I -  

TKJ. Pan Prezydent Mościcki przyjął o lia ro\aay  
mu przez montera jednej z fabryk warszawskich p. 
Feliksa Slonińskiego —  Wielki globus —  metrowej 
śrjdnicy, będący dziełem całorocznej pracy ofiaro
dawcy. Globus m ający doskonale wymodelowane wy
żyny i pasma góiSkic, a nad sobą orła, który nupól 
rczpostar tętni skrzydłami osłania kulę ziemską —  u- 
n-ies-zci ono w gabinecie p. Prezydenta.

U R Z Ę D N IC Y  N IE Z A D O W O L E N I .  Na wielkim  
wiecu urzędników państwowych, odbytym w ub. nie
dzielę W  \Yaj'saawie zapadła uchwała stwierdzająca, 
że przyznany urzędnikom 10 proc. dodatek do pensji 
jest u rażany 2n niewystarczający i że unęcinicy do
magaj:) mę Sianowe;-,) podniesienia płac do poziomu 
odpowiadającego reulnej w a li soi Zarobków- u rzędni 
CzyCh w  drugiej połowie 1025 r. Dalej rezolucja gło 
4, że dalsze nieuwzględnianie przez rząd i ciała u 
stawodawcze tego z ą a a ó a  pracowników  puńuwo  
wych, —  pociągnie lu  sobą nieobliczalne skutki.

Podczas wiecu m iłowali zakłócić obrady komuni
ści, jednak mówca ich f ° s- W a rsk . ale zoslnł do
puszczony do głosu a na depnie policja usunęła go a 
sali wraz z grupą komunistów.

W  S O B O T Ę  N IE  W Y P Ł A C O N O  P 0 8 Ł 0 M  
D JE T . Piwna W arszawskie donoszą że w sobotę 
poi łowię jue otrzymali djet. Fakt ten ttunuczą tern. 
iż nastąpiły pewne formalne błędy, które uniemo
żliwiły odebranie przez ka.ę s^m ow ą pieniędzy na 
wypłatę djet z kaSy s k a rb o w e j.

P A N  K O R F A N T Y  P R O T E S T U JE ... Lekret Pre
zydenta Rzpittj w sprawie udziału posłów  i Senato
rów  w  inałytucjrch limu i Sowy cli odartych o Skarb  
Pań -tw a LpowoduJj usunięcie p. Korfantego z* 
Skarbofermu. Pod bno p. Korfanty zagrożony w 
swej pozycji postąuował założyć pu-otesl przeciw te
mu rozporządzeniu do Trybunału Administracyjne
go. W  proteście tym p. Korfanty oświadcza, że roz- 
porządzenia Prezydenta ilie może być rozciągnięte 
ne Górny Śląsk. Protesty p. Korfantego nie m aja 
żadnych szans utrzymania Się w  Trybunale A d  rui-

mam

Z teatru im *  J. Słowackiego
„N hnuilh11 Onrkarda Mia upim anna 

„ b i l i d r 1 Rdaaia m i c m w i c m
„Hanusua" to potężny krzyk głębokiego współczu  

Cii D ram a' jednak jeat w a lk ą  wtłowżek.) czy ze 
•obą samym, esy z uboc-łotem L -lo sć  jest balastem  
d l  drajnałyka, dlatego tlaupUwuui mdmw ooguctwa 
•wej twórczej inwencji nie W yw arł na laioce po
kolenie Niemiec żadm go  praw ie wpływu.

A  jednak „H anusia ' jest śmiałym rzutem poety, 
jest nisjako przeczuoiem znacznie później powstałej 
psycboannli zy. T a  mała, biedna dziewczynka, jW - 
Wającu w  sennych zjawach sw oją cichą nie uśw ia
domioną s.-bie mih>sć do nauczyoie1 1 ze Zbawicie
lem pozostanie na zawarć w europejskiej lile ra turw  
jako pomnik wielkiej wnikltwoŚLi poety w  Cuaaę do j
rzewającej dziewczynki. Unosi się nad tą dręczoną  
prżc* bestjolałuego o>jca dziewczynką erzzr poezji 
piękn-o dobrotliwego "śmieenu, tkliwość kochające
go  serca.

A  d la reżysera Hanusia" zachowuje silną moc 
przyciągania. D w a  światy musi reżym - pokonać i 
zlać w  jedna mósterjum. Świat rzeczywistości, nędzy 
i upodlenia cztow i  V ,  i świat zenni ch u pojeń, świat 
marzeń o zuozęwau, DrzrrłU„onyOh ręką  poety w 
przew iewną krainę Snu.

L  p. Sosnowskiego, w ielkiego i i ze t w ego artysty 
nejplnstyczoiej wypadł życiowy realizm. Cal—y  syl
wetki p. Jednowskiego, pani W tro io r pani Za lew 
skiej i p. Chodockiego wyraziście się onrzynają cd 
ogólnego tła 1 /t przerastają. Scena sądu nad zwy

rodniałym ojCetn z fcorowodi m żebraków, niesamo
wite wp-Out robi Wrażenie. MiimowoJd Jjr .ypconiuają 
się żebracv z , H ą h lm y p o d  któtrej wpływem ta sce
na zdaje aię powstała, "łto« Łaź ti J U m  przepoiła  
te momenry bolesną wprost dynamiką. .

Natamiu!-* A r  “dato ■» sou w ybadia zn shzołe .labie j. 
RauCają się w  oczy dwa wiotkie —  zdaniom nui.ęm 
—  niedomagania. P. Starska jako zjawa maiki dala 
hau> Sylwetkę a b p .  W ysocka. Glos p rzec iąży  ję
czący, ponury. A  piZeOleż to lub Ja być kochając.'1 
matka, o której rltuiuUa m ów i, że g łc .  jej b r mil 

, siodik o, tkliwie, pieści jak  muzyka, ma barw ę i aro- 
luut bzu. A  poteiu scena końuowa zaLuu by ta zbyt 
jasnetn iwwOłem, uniemożliwiającem wszelką wizję, 
załhjającem wfiaelLą iluzję. Sądzę, Że należało tę s<e 
nę u jan ąć  uóco  w  głąb, by odebrać je j ostrą w y 
razistość.

P. Drubikowna jako H onuda iudnią stworzyła »»1- 
Wetkę ale u  mato by lo  akct ntów dżiet ka w jej 
grze. P . Burnatowicz jako nauczyciel w łożył w Swą 
kreację dużo naturalności, ale w sennej zjawie nie 
zdobył się na podnlosłoić, nie Zak<Vn,ioW -ł pato
su dystansu. Sylwetka p. M larcsyiWklego u d d y c h a -  

ła okrucieństw jn a p. Le liw a jako drw al, dużo 
Ih a w d r  w łoży ł w swą rolę.

Inwencję 1 pomysłowość okazują zbiorowe sceny 
świadczące o wielkiej sumiennej pracy reżysera i 
o  jego szczerej ŁrtuCe o każdy najdrobniejszy szcze
gół. Toteż wystawienie H łu u iJ ' na naszej scenie 
u” aiJtt można za wielki sukces arty styciny.

„H anusię" poprsedaiła cuęść „D ziadów ", w  której 
p Nowakowski zab łysnął szCzeroi cią i bezpoś 'ednią 
i.aturalnoóCaą tonu. Doprawdy takiego odtwórcę  
Konrada rzadko dę  widuj _ na scenie. V ,  K.

niecącyjnym , a co zaitm idzie p. Kurfwaty Iztncuta#* 
ny hjdzic opuścić swe doi hodoy. e stanotAzko. 

PRZYJAZD GIiAŁDE FARRERK Znany powia.
ściopisarz francuski Claudie FarreTe p r ^ h ę w ie  po  
20 bili. do NYui szawy, gdzie wygłosi odczyt pi , Kw* 
bieta wczoraj, dziś i ju lro".

S Ł Y N N A  J A P O Ń S K A  Ś P IE W A C Z K A  la ilK Ś I  
K I W A  ponawia Swoje występy w  opv iu u i r lw  w 
skiej. gdzie występować będz.e w roli „Mazlantr a y  
terfly", począwszy od ćjWariktł 4 Wn.

C Z Ę Ś C IO W I  S T R A J K  Z .H U t O H  I t ż t B I A I -  
K A R S K IC H  W  W A R S Z A W IE  W c zo ra j ide w ^-. 
szia „Rzeczpospolita'1, „A .B .C .11 i ,Echb WkrSaaWu, 
akie" z powodu strajku w  drukarni. Strajk jn ria ! 
wywołany zaległościami w  wypłatach zarobków  M  
OejrskŁch oraz u siłowaniem Mmodejsi-oua Jdac jg t  
corakżch w jednej z drukarń  goMtowych.

ft P -R ZY  S P IE S Z E N IE  d P Q H 6 W  P R 7 L U IW  U f.  
stV jU C JO M  Z A G R A N IC Z N Y M . Z w rą u k  urzędhf 
kow prywatnych We LwOwie &wiócij Się do  p r e iu t  
tan-tejazego Sądu . apelacyjnego ii p rośbą o 
dowoiue szybszego załatwiar.la Spraw  f.oceauwyCŻb* 
w których urzędnicy pry wato" wyftęjtoją •p>«ąe*if 
instytucjom zagranicznym które prżeJ wojną mia
ły w  Polsce swe oddziały, a to oUi.Qśnfe do icU 
praw  nabytych przez dlugoletlde wpłaty do M l 4 
ć.uszów emeiytuinyeh tychże lnsłytucyj. la  .syiuej 
te do ląd zasłaniały sic brakięm odpowiednich amóW  
między pań łtwr.Wycll, a s^dy luiejoJU ł  pi«y CryE 
wprost niezrozumiałych pr»ez przewlekanie p r h W  
sów  będących w toku Szły n.» rękę tym ZagruniCż- 
nym instytucjan ;e szkodą dlla ureądnaków jrrjrw^i' 
nych. Prezes sądu apelacyjnego p. Czerwinśki wy« 
dał o d p o w ied n i okólnik do podległych Śobie sądów, 

R O Z B U D O W A  M. LYVOVr A. Od kilku Óht Pawf 
we Lwowie nieurzędowo komisja, złożona t  finan* 
&i;tów a n g ie lsk ich , która bada teren w  dalii1 ud/la, 
lenia znacznego kredytu na rozbudowę inlastn. P ro*  
jektowalla pożyczka ma być użyta U  budowę i nad* 
budowę dom ów dochodowych, (ętyarancję tu ucLia- 
lone pożyczki miałby przyjąć Bonk hśpoWuMiy i 
przemyrlowy. Perlraktacyj urzędowych j«S»C je OM 
rozpoczęto.

P IE R W S Z Y  PO B Ó R . N a  Spis*u 1 O raw ie  wol- 
ii\ th dotychczas od poboru woj! kowago, Odbędttie 
się pierwszy pobór jeszcze w rtfku bieżącym. Pobo
rowi podlegać bed.Ju rocznik 1903.
Wy r o k  w  splTa w ie  „c z a r o w n ic y - z  w is

L IS Z E W A . Sąd w arszaw sk i skazał Stanisława Sta* 
chnika na 3 nueB. więzienia za poh.de „Czarowdi- 
Cv“, Józefy Sołtysowej, Ludw ika U rg.iyow ski.gu , 
znachora na 6 miesięcy więzienia, małżonków D ub- 
skich i M. Plebana uniewinnił, pozo-latych zaś u- 
skarżonych skarat na 1 m jeS ią c  aresztu, i zawis- 
.'iZ.j.ierh kary na 2 lata

S Ą D  D O R A Ź N Y . Dziś, we środę przed sądrm  do
raźnym w W arszaw ie  stanie hajbUżaży tOWarzy>a 
zabimgo bandyty Zielińskiego W tedy da  w Łukawski, 
oskarżony o udział w i.upadoch —u^l-wkict, w por
wiecie grójeckim. RJokaiiociy zabił policjanta Śmi
gielskiego i zranił kilka c sób,

D w aj inni towarzysze wypraw Zielińskiego, uczest 
n-icy i Ostatniej libacji zabitego harydyty Kazimierz 
Raczyński vel Jaryka i bi at ZleLńSkiego Tadeu^a, 
oAarżen i o napad na skład wódek 3iergtejeWow>j 
w W  arian, wi i, odipowfadać będą przwd sądem sury* 
kłytn.

C-M K A S  R O Z B IT Y C H  JEDNEJ NOCY. W  no
cy na sobotę kosiarze waraZaY scy osi-iijnęli rekord, 
i ozbijając 3 ku« ugai^trwulycn nu ter< biu n«':« la  
W W saaw y . Połów  kaSiarzy był iyirszcxególuy. N a j
więcej obłowili się kazi arze w  Spółce 4k. y jnej 
Ruch11, gdzie znaleźli kilkaset zkuftch. oTu  il- 

kadizieaiąt dolarów .

SamopioracY 
środttk

piórze sam 
biali sam 

dazynfekula
pod gwarancja n l i i H t ic i .h » i « l » y
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Fundusz Łańcuchowy
ha rz e u  budow y Domu Akade

mickiego w Krakowie.
{Datki składać należy na konto P. K. O. K ia 

ków 406.365)

L Bertold Weijjsberg Dyr. Tow. .Limano
w a" w Krakowie składa 50 zł i wzywa o zlo- 
ienie odpowiednie] kwoty: Dra Arnolda Ehren 
preisi. Dyr. Fabryki w. Krakowie. Emila Hol- 
landera, Dyr w Krakowie, Zygmunta Aleksan 
drowicza kupca w Krakowie, Józefa Sclieuera 
"Dyr. Firmy „W 'sła“ w Krakowie, Hermana 
Sfilisa Dyr. Ski .Orzeł" w Krakowie.

II. Maksymilian Lanterbach w Krakowie 
driada luO zł i wzywa o złożenie odpowiednie] 
lcwotv; Artura Wanga kupca w Krakowie, 
Hermana Tełcha kupca w Krakowie, Frydery 
ka Freunda budowniczego w Krakowie, Ludwi 
Jka Holzera kupca w Krakowie.

III. Dr Izydor Schrager adwokat w Krako
w ie kłaJa 50 zł i wrzywa o złożenie odpowied
niej kwoty: Michała Hei.schera w Krakowie. 
{Władysława Lieblinga w Krakowie, Dra Jana 
Gełdweitha adwokata w  Krakowie, Dra Sa
muela Liclitiga w  Krakowie, Leona Franki a 
W Krakowie ^Marcina Zimmennanna Dyr. 
Banku w  Katowicach, Maurycego Hoffmanna 
w  Krakowie.

IV. Dr. Szj mon Feldblum adwokat w Kra 
kowie składa 20 zł i wzywa o złożenie odpo
wiedniej kwoty: Pro(f. Dra Józefa Feinholda 
w  Krakowie, Dra Wililelma Goldblatta adwo 
kata w Krakowie, Dra Zygmunta Vo^lera 
adwokata w Kiakowie, D!ra Cłiaima Mellera 
adwokata w  Krakowie.

KRONIKA
Wschód 
słońca 

4 m. 32

listopad
3

Środa 

26 Cheszwan

Zachód 
słońca 

16 m. 06

tai ■ Miia
■W dniu 31 października K rak ów  obchodził po 

iaz  ó.-my rocznice oswobodzenia z  pod zab iru au- 

Strjackiego. Uroczystość odbyła się wedle trady

cyjnego programu. Po  nabożeństwie w kościele M ar  

'jackiin uczestnicy uroczystości przeszli wzdłuż l i n j l  

!A— B  pod g łów n ą  strażnicę w o jskow ą gdzie po 

przemówieniu wiCeprez W iolgusa i pułk. D ra T. 

[Piotrowskiego —  odbyła się tradycyjna zmiana w ar

ty, Po  uroczystości orkiestra Kolejarzy koncertowała  

przed odwnehem. Z  okazji tej rocznicy gmachy rzą 

dowe i miejskie były udekorowane chorągwiam i.

Ponaik u  irikie w . Zidiisliigo
- W  niedzielę przedpole dniem odbyła się na  cmen

tarzu rakowickim w Krakowie podniosła uroczy
stość ku czci bohaterskiego dowódcy II. B rygady  
LegjOnów  śp. generała Zygmunta Zielińskiego. 'W  
odsłonięciu pomnika na grobie gen. Zielińskiego  
wzięl-i udział liozni przedsltawCele w ładz w ojskow ych  
z delegatem ministra spraw  wojsk. gen. D ąb-B ier- 
nackim i dow ódta OK. gen. W róblew sk im  na czele, 
oraz woje woda DarOwski i wiceprezydent Ostrowski 
B reprezentantami w ładz cywilnych i tłumy publicz
ności Po nabożeństwiei w  kaplicy cmentarnej udali 
się zebrani na g ró b  śp. gen. Zielińskiego, gdzie imię 
niem komitetu obywatelskiego przem ówił wceprezy- 
depi Ostrowski, składając hołd zasługom gen. Zie
lińskiego. Nastąpiła ceremonja poświęcenia pomni
ka i przemówienie ks. gen. Niezgody, Oraz mowa 
gen. Dąb-Biernackiego, prof. Mossoczego imieniem  
drużyn sokolich, pułk. Malinowskiego itn. drużyn  
kresowych lpgjonów  oraz prof. PoChmiirsklego, pre
zes - Zw iązku  Legjanistów . Pomnik pokryto mnó
stwem wieńców, w śród  których odznaczały sic wień- 
Ct od Prezydenta Rzeczypospolitej i M arszałka P ił- 
sud kiego.

Popołudniu odbyło się na cmentarni poświęcenie 
ponmika ku czci młodzieży szkolnej województwa 
krakowskiego, poległej w lalach 1918-1020

liita Mii 135-tysiety zt. i Mnne
Z nietkniętej kasy ogniotrwałej znikła cala zawartość nlenieina.

W  niedzielę, dnia 31 ub. m. popołudniu przybył 
do kwestury Liniwersylelu Jagiellońskiego jeden Z u- 
c zędn ik ów  i stwierdził, że w kasie ogniotrwałej, znaj 
d ii jŁ a j się w narożu  (Uiżej sali k w es tu ry  w gmachu 
Coli. Novum  na 1-szeili piętrze, lilak jest 1 A5.494 zł, 
która-lo kwota pozostawiona była w kasie w  Sobotę 
w południe. Urzędnik zawiadomił o teni natychmlu l  
rekto/a Cniw Jag. Marchlewskiego oraz organa eks
pozytury urzędu śledczego. Koto godz. 5 tej popo
łudniu przybyli na miejsce kradzieży' W yw iadowcy  
policji z komisarzem W oźniczką. W stępne dochodze
nia ustaliły. Że kradzieży dokonano w CZaSie od  
godz. 3-ciej popołudniu w  sobole do niedzieli popo
łudnia. Złodzieje otworzyli drzwi kwestury przy po 
mocy dobranych kluczy wertheimowskich, a po d o 
konanym rabunku zamknęli za sobą dr/wi, które 
nie wykazują żadnych śladów włam ania. Również na 
kasie niema najmniejszych śladów  gwałtownego roz  
bicia ani włamania, co świadczy, te  sprawcy byli 
w posiadaniu wszystkich kluczy.

Sposób dokonania kradzieży każe domyślać się że 
sprawcy byli dokładnie o bz na jo mieni z  rozkładem  
lokalu i stanem kasy, który po właśnie ukończo
nych wpisach uni wersy teckiich i wypłacie poborów  
dla 800 Osób z etatu uniwersyteckiego, wykazywał 
jeszcze znaczną golówkę. W  sobotę rano wypłacono
200.000 zł tytułem poborów, a znaczna kwota pozo
stała w  kasie po dokonanej wypłacie, pochodziła

z dotacji na zakłady uniwersyteckie, pobranej z ka
sy państwowej, a jeszcze Ute w ypłaconej poszcze
gólnym sEakładom. W  kasie kwestury znajdowały się 
pLócz gotówki książeczki wkładkowe m iejskiej Ks-. 
sy Oszczędności i PKO ., oraz dwie dolaiówki, które 
złodzieje potargali na drobne kawałki i  rozrzucili 
T>o całej Siali.

Przez cały wczorajszy dzień organa śledcze policji 
przesłuchiwały funkcjonariuszy kwestury dla  
lenia okoliczności, w śród jakach opuszczali w Sobotę 
biuro. K asjer kwestury p. Ziemiański .stwierdził, Że 
łupem złodzieji padło 140 banknotów 500-złotowj eh! 
600 banknotów 100 zlotowych a  reszta, tj. ponad & 
tysięcy w drobniejszych banknotach i b il jie.

Policja rozciągnęła nadzór ua dwoi cach Kolejo
wych, śh-dząc za posiadaczami banknotów  500-Zło-
towych.

O kradzieży, dokonanej w  Uniwersytecie zawia
domiono telegraficznie ministerstwo oświaty.

Zuchwała i tajemnicza kradzież tak znacznej su
my ua szkodę Umrv e sjytetu w j wcłata zrozumiałe 
poruszenie w  mieście, tern więcej, że pieniądze te 
były przeznaczone na zakłady mnwersytecikie, które 
wskutek rad-iieży m ogą doznać szkody W  prowadze
niu swych agend.

Oczekiwać należy, że policja na podstawie posia
danych poszlak w ykry je wkrótce sjprawCÓw kra-

Burzliwe win przed Mim woM w Ryoku Uwili
Dnia 1 bm. o godiz. 8-mej wieczór powstało w iel

kie zbiegowisko ludzi p rz>ed głów ną w artą  wojako- 
w ą w Ryliku Głównym, które przybrało  groźną po
stawę wobec znajdującego się tam pogotowia w oj
skowego. Oficer dyżurny wobec tego w ezw a ł poli
cję, która przybywszy na miejsce w sile 10 policjan
tów konnych i 36 policjantów pieszych, tłum ten roz 
pędziła.

Powodem  zbiegowiska było następujące zajście: 
Do stojącego przed g łów n ą  pocztą posterunkowe

go  zwróciło siię dwóch kaprali 5 pac. W ojlusiak  A u 
gust i Dnbek Jan z p rośbą aby im pom ógł w  do
prowadzeniu na g łów n ą  wartę podpitego szeregow
ca 1 p. Saperów Jana Gesnra, który jadąc tramwa

jem z Podgórza nietaktownie się zachowywał i  wy
w ija ł nożem. W  Czasie doprowadzenia' Gesury ua 
g łó w n ą  wartę usiłował tenże W yrw ać poster unko- 
w emu Szabló. posterunkowy jednak chwycił szabię  
za- rękojeść, a Gesura za klingę, wobec Czego Gesu
ra przeciął sobie palce przy ręce. Gdy posterunko
wy doprosi adzi1 w raz z owym i kapralam i GeSurę 
na g łów ną wartę i tam umieszczono Ge»urę w  are
szcie, otworzył on Okna na Rynek Główmy 1 powalaiw 
szy sobie twarz skrwaw ioną ręką począł wołać o po 
moc, wobec zego nagi umadziło się bardizo dużo lu 
dzi, którzy sądząc, że G ca irę  pobito, chcieli go od
bić.

HI

tów IV
Przez trzy dni o b rado w a ł w  K rakow ie ogólno 

polski zjazd esperaniyslów , przy udziale 100 dele
gatów  z 30 zrzeszeń esperanckich.

Obrady poprzedziło otwarcie w sobotę w Muzeum  
PrzeniysloWem wystawy podręczników świaiOwej 
literatury esperanckięl W  otwarciu w z ią ł udział wo
jew oda p. DarowSki. gen. W rób lew sk i, oraz inni re
prezentanci władz. W  niedzielę nastąpiło uroczyste 
otwarcie zjazdu. Zjazd otworzył przewodniczący zja
zdu, prof. Bujwid, poczem po przemówieniach pow i
talnych rozpoczęły się obrady nad sprawą utworze
nia ogólno polskiej organizacji esperanckiej. Referat 
w  tej sprawie wygłosił Dr Rosenstock.

W  poniedziałek przedpołudniowe posiedzenie w y 
pełnił referat D ra  Rołina z W arszaw y  na temat .,E- 
speranto a św iat lekarski" poczem odbył się pu
bliczny egzamifi z języka esperancklego przed ko
m isją, pcwotaną w  tym celu przez zjazd. Egzamin  
złożyło 5 kandydatów. Obrady zamknięto po po łu 
dniu uchwaleniem wn.osków natury organizacyjnej. 
Zjazd wysiał telegramy hołdownicze do prezydenta 
Rzeczypospolitej i do mar&załka Piłsudskiego.

  -o§o---------
_  Z POWODU NAW AŁU  MATERJALU 

AKTUALNEGO musiał dwał .Lekarz domo
w y" oraz recenzja premjery Teatru żydow
skiego odj aść do numeru jutrzejszego.

— ....... — i  J jO ---------
— BI. p. PINKUS LA ND AU. W  niedzielę, 

dnia 31 ub. m. zmarł w Krakowie bł. p. Pin- 
kus Landau, długoletni członek krakowskiej! 
Rady wyznaniowej przeżywszy lat 79. Po
grzeb b ł. p. radcy Landaua odbył się w ponie 
dz-ałek popołudniu z domu przy ul. Krakow
skiej 1. 31 na cmentarz, przy udziale licznej 
publiczności.

—  WOJEWODA KRAKOWSKI P, DARÓW 
SKI wyjechał do Warszawy w sprawach urzę 
dowych.

—  KRAKOW SKIE TO W AR ZYSTW O  LE- 
KARSKIE wspólnie z Tow. Bibljoteki i Bra
tniej Pomocy Medyków U. J. urządza dla 
swych czlwuków, dla Ich Rodzin i wprowadzo

nych przez Nich Gości Wieczór Towarzyski, 
który odbędzie się we czwartek 4 bm. w salach! 
Tow. l ekarskiego. Program: 1)  Żywy Dzien
nik, w którym słowo wstępne wygłosi Rektor 
Marchlewski 2) Część koncertowa, 3) Tańce, 
Początek o 8. Wstęp od osoby 2 zL

— Z POLSKIEGO TO W AR ZYSTW A  MA
TEMATYCZNEGO. Dziś, we środę o godzinie 
18-tej odbędzie się w  Instytucie Malematycz 
nym U. J. (Ul. Gołębia 20) zwyczajne posie
dzenie Towarzystwa, na którem Prof. A. Ro- 
senblatt wygłosi odczyt p. t. „Z  teoiji mate
matycznej cieczy lepkich". Goście roile w i 
dziani.

—  W P Ł Y W  PO LITYK I NA' STOSlTfKl GO 
SPODARCZE. Odczyt na ten tema’  wygłosi! 
p. DrA. Grojs. w piątek tj. dnia 5 bm. o godiz. 
7.30 wieczorem w loi|alu Związku Zawodowe 
go Pracowników Umysłowych, Sławkowska 
6 1. p. —  Wstęp wolny.

—  N A  T L E  M IE S Z K A N IO W E J !. Dnia 1 bm. o  
godz. 14 pogo.owie ratunkowe odwiozło do  szpitala 
ŚW. Łazarza Bazylego Ży łę (lat 34) właściciela r e d -  
ności przy ul. Grzegórzeckiej 1. 113, którego Śred- 
niaws/ki Andrzej jego lokator w czasie spr :eOrki 
na tle mieszkaniow ym zranił nożem dwa razy  W le 
w ą pierś.

—  Z D E R Z E N IE  D W Ó C H  A U T . Dnia 1 hm. o 
godz. 13 samochód prowadzony przez inż. Leben- 
keima zderzył się przy zbiegu ul. Starowiślnej i św. 
W aw rzyńca z samochodem prowadzonym przez Leo 
na Z  ■ lińskiego z Bierzanowa, pirzyCzem oba auta 
zostały uszkodzone. O fiar w ludziach nie było.

—  N IE M IŁ E  P R Z E B U D Z E N IE . Edward B u I ł - -  
dn. krawiec zam. przy ul. Krowoderskiej 1. 35 zgło
sił że onegdaj&zej nocy w czasie, gdy zdrzemnął się 
na ławce na plantach skradziono mu z kieszeni sre
brny kryty zegarek ze srebrnym  łańcuszkiem w ar
tości 1-1Ó zł.

—  U J łJC IE  A M A T O R Ó W  D R O B IU . D r  Scbanzen 
bach, lekarz zam. w budynku kliniki położniczej 
przy ul. Kopernika 1. 7 zgłosił, że w  nocy na 1 bib. 
niewyśledzeńi sprawcy wl imali się d r szopy w  tym
że budynku i skradli 10 indyków i 3 -u ry  wartości 
175 zł Podczas przeprowadzonych -ic iwdseń od*

01107760
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Łtiukano 7 indyków żywych u Rozalji Kapciowej, 
znanej pasterki, zam. przy u l.'K u p a  1. 5, ź. reszty zaś 
tj. 3 indyków  i 2 ktirj Znaleziono tylko mięso. 
Jak następnie stwUa ćhsomo, kradzieży tej dopuścili 
się Stefan Synowiec (łat 21) i Kazimierz W ilkosz  

.(lat 23) obaj znam policji złodzieje .Sprawców wraz 
t  paserką aresztowano.

—  Z A O P A T R Z Y Ł  S IĘ  W  GJfMOWlE O B C A S Y . 
Stani ław  Swięcii z Myślenic doniósł, że dnia 29 ub. 
.m. skradziono mu z wozu p r i  ul. św. Agjueszki 
pocztę z gumowemu o b c a s a m i o  rlości 200 zł.

u— o -s -o— i

—  P R Z E D Ś W IT  H A £ Z A C H ? łR . Jutro w e czw ar
tek 4 bm jdbudzie Mę w  łok.du własnym przy uL 
Strądom 15 Plenarne zebranie członków z porząd 
kiem dzi innym; W a lne *cbi«uile Ogniska". Obec
ność wszystkich członków bezwzględnie konieczna.
Początek o godz. 7 ł  pół wieczór.

* * •
W zyw a Się wszystkich Członków, którzy się do -’ 

tychczat nie Zarejf.sttrowail, &ł>y to uskutecznili o- 
statecznie We środę do la 9 bm. w  godzinach urzędo
wych (7— 9 w ieczór).

 **"§■<»----*—1
.. —  M E R K A Z  H A C E IR IM . Dziś we środę punktu
alnie o godiz. 7‘30 wlecz. z> hranie dzionków. Sprawy  
bardzo  ważne,

■  • • • • • • • ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ i  •  •

‘Nr. 245

i KRAKOWIANKĘ
I  c z e k o la d a  wyborna m le c zn a  .
I  polezą: ff
{  Fabryka A . PIASECKI S. A., KrakAw j
N M H N W I .  • # • • • • «• »•  M M U i •  *

Z operathl.
Ż O Ł N IE R Z  M A R Y S IE Ń K I

Rryttoldnowe libretto ausirjackie z m ekd; jn ą  i 
m iłą muzyką składają się na tę n iegraną tu jeszcze 
Operetkę, kitórą Dyrekcja teatru przy ul. Rajskiej ze 
znaczną starannością przygotowała. Ro 'e tej operet
ki ?9 tak rozłożone, że niema zbytniej przewagi je- 
dliej nad d ru gą  i wszyscy aktorzy są prawie w  rów 
ne* mierze zainteresowani w  ogólnym  wyniku. To- 
też pp. Orszańska, Nowakowski, Topolska Rzewu- 
*lfi, U jhelyi i KaCzoroW: ki, świadomi tej równorzę
dne śd , sterali się najskuteczniej przyczynić do  suk
cesu nowości, podobnie jak i orkiestra, dobrze zgra
na oraz żywe chóry. Ogólnie podobały się również 
tańce pp. Góreckiej, R eiów ny  Szafrańcówny i M o
rawskiego. ba.

 — o§o-------
—  T E A T R  P O P U L  L R N Y  N O W O Ś C I wystawia  

w  piątek dramat Pereca Rirszbęinrt pt. „Pusta kar
czm a" w tłumaczeniu D r  M. Kam era, w insceniza
c ji A  Piekarskiego.

—  „ T A J E M N IC A  IS T N IE N IA  P O  Ś M IE R C I"  (na  
pograniczu psychologji i literatury). N a  powyższy  
niezwykle interekujacy temat wykłaa Ulanego litera
ta Jana Pietrzyckiego odbędzie się w czwartek 4 
bm. o  godz. 7 wieczór w Kollcgiuin W yk ładów  N au 
kowych (Rynek A — B. 39).

R E P E R T U A R Y  T E A T R Ó W  K R A K O W SK IC H  
T E A T R  M IE J S K I IM . J. S Ł O W A C K IE G O

(pocz. o godz. 7‘30 wtecz.)

Środa: ,P i„boszcz wśród bogaczy".
Czwartek: Proboszcz wśród bogaczy".

T E A T R  P O P U L A R N Y ' „N O W O Ś C I" .
(pocz. O godz. 7‘30 wiecz.)

Środ i- „Żołnierz M arysieńki'1.
Czwartek: „Żołnierz Marysieńki",

w  natyi m c
ofOda, 8 listopada.

W arszaw o  [4ti0 m ) 15 -1 5 15  Komunikat gosp. 
17— 17‘25 Program  dla ' dzieci, 17‘30— 18‘30 Jazzhind  
19— 19-25 Odczyt z cyklu „Państw o  polskie w  roz
woju dziejowym", .2030 -2 2  Koncer. wieczorny i 
Operct-..! klasyczna. Sygnał czasu. Informacje pra- 
■ < 'v ,W ie d e ń  (531, 582.5 m ) 1615 Koncert popolud.. 

20‘3 I Koncert (Bach ). —  Lekka muzyka. Berlin  
(W5, 571 ni) 20‘30. Operetka. Inform acje prasow e. 
22'30— 24‘30 Taniec. Frankfurt (470 m) 20*15 Opery  
i arje. Rzym 425 m ) 21 Koncert. Zurych (500 ml 
13‘15 Giełda. 21 ‘50 Nowości. Prognoza.

 ..........O-^-o*------- —
mmi flTV4< 5L Gertrurty 28- TW. 828. fwejłcle od plant 
■ I IL i „ U l  | Nowy program. Codzienuie przedstawienie 
---------------  .  od godziny 9 wlecidr. — Wstęp wolny

R E P E R T U A R  K tN O T  jłA T R Ó  W  

B A G A T E L A :  „Hrabina M arica".
N O W O Ś C I : „Gwałtu! Zostałam m iłjonerką" 1 

, Przekleństwo zakazanej miłości".
P R O M IE Ń : „Kultura ciała".
R E D U T A : „Tajemnica p ływającego domu". 
S Z T U K A : „Świętoszek" (Tartuffe ).
U C IE C H A  i  (W A R S Z A W A : „Ostatnie dni Pom 

pe i'.

Z giełdy
K rabów  2. 11 P A T . Przemy sŁ/wy 0.17, Ziemski 

Kredytowy 0 30, Kom ercjalny 0.15, Zieleniewski 13 60 
13.30, G órka 16.60 Siersza 4 4.06, Tepege 0.1 y. 0.20, 
N afta  0.30 Elektri o mość 16.80, Chodorów  125, Chy
bie 5.15, 5,20, Piasecki 210.

(  > ł ( fT j  p ł o d i t i  i o l n i a j i h  w  K r a k o w ie  z dnia 
2 bm. Ceny za ICO kg — parytet Krakó*.. Pszenica 
czerw, i żółta k u j. dwor. 72/78 51'00— '2'00, pszenica 
targowa 72/73 50 00- 60-50. żyto dworskie kraj. 67/68 
4Q'UG-’41'00, żyto targowe 64/65 S9-00— 40 00, ję< zmień 
na krupy E5 00— 36-oO, jęczmień na paszę 00 0 0 - Oi- OO, 
kukurudza krajowa 32'ŁO— 3'ś'i:0, kuknrudza Cinąusntlno 
41'00— 42 00, siano s/oc"de 30'CO —  11*60, siano 
średme 8'50— 9'ŁO, słoma cRuga 5'CÓ— 5'50, słoma role- 
izwa luzem 4'00— t 50, ziemniaki stołowe O SO --10 00, 
mąka pszenna okr. krak. wym. 45 proc. Nr. ^ f ’00— 8;,J00, 
mąka pszenna rkr, ".rak. wym. 50 proc. 6, 'CO— 88'00, 
mąka pszenna okr. krak. wym. —  proc. 62'00 -  ( 4 00, 
mąka psz. z młyn. kong. Nr. 0000 6200 -  84'00, 
mąka pszenna z młyn. kong. grysikowa 85'00— Sti-OJ, 
m ąka żytnia okr. krak. wyn.iału 60 proc. 01*60— 62 CO. 
mąka żytnia okr. pozn. wymiałn 65 proc. e l UO— 62'00, 
otręby żytnie 12 30 - 23'ł0, otręby pszenne 22'00 23'OU, 
pęcak zwyczajny 60 proc. 5i*00- 52 00, pękali okrągły 
6 5 '0 0 -5 ' -00,' t iekanka jęczmienna 5: '00— 7'00 kasza 
jagiaua krajowa 6i'00— 66'00, kasza jaglana zagraniczna 
71'( 0— 74 00, kasza talar cała 7t. 00-—7-,'tO, kasza tatar, 
łamana 76'0G— 7*00, kasza tarnopolska 78 00— 79 < 0 
ryż cały Bunna II. G4'00— 95'00.

Tendencja ogólna: mocna, brak dowozu.

Clrtda wtrtzńw ika
W ł M ł e w s  2  b m . (PAT.) G i e ł d a  w a lu t y .

Dolary 8*99, sprz. 9*01. kup. 8'97.
Belgja IV 5*55, lv 5.86, 125 24.
Londyn 48t 8 sprz. 43'i9, kup. 43*63.
N. Jork 9'— , sprz. 9'G2, kup. .-98.

, iŁryż V8'98 sprz. f  S'85., kup. 28\8.
1 raga 26 .2 sprz. 26 58 kup. 26 66,
:-zwajcarja 174'— , sprz. 174 i8, kup. 173'67,

Wiochy 8 i 50, »8 b9, 38*41.
Wiedeń I27's0, apsz. lv7'72, kup. Iv7'08,
Papiery procentowe: 8 proc. pożyczka koli w ersyj

na 92.50, 5 proc. pożyczka konwersyjna 45.75— 46.25 
—  46. pożyczka dolarowa 72.25— 73— 72.25, piżycz- 
ka kolejowa 87— 87.50. Tendencja niejednolita.

A k c j e :  Bank Polski 85*75, 84'75, 85'25 Bank i :e  
myślowy I wuw 0'18 Fank Zw . Sp. żar. Poznań 6*— 
Puls 4*20, W i l d — ' Cegielski 16 75, Parowozy 0*31 Za
wiercie 16'— Żegluga 0 ' id Polska nafta 065 S i.a i Św ia

tło 23*00 Chmielów — *—  Starachoriee 25ó. Pocisk } #  
Zieleniewski-13*— Żyrardów 13'25 Chodorów ]2S*—

Olelda Ewewbka
Lw ów , 2. 11 P A T . A kcje: Hipoteczny 0.84, 6 4 |  

Przem ysłowy 0.17, 0,18, Ziemski kredytowy 

0.04, B row ary  118, Chodorów  124, 123, Chybie 5.90^ 

5.35 Lokomotywy 1.70, 1 75, Gazolina 2.35. 2.40, N i*; 

trat 0.14, Oikos 29.50, Parowozy 0.30, 0,31, FoiskA j 

nafta 0.35, Tespy 17.25, 17.30,^17.10 Zlelentewatil 

12.25,
a • *

GielJi. zbożowa: Pszenica dw orska 47, 48 Ą to w e ,  

w a 44.50. 45.50, żyto mołop. 35.75, 36.75, Jęulml^  

browarniany 33, 35 przemiałowy 91X50, 3? 80, p g y  

sitewny 28.50, 30.

6ialda w l i d M i k i
CJiMc wiwdwAake a dnia IM ./"  P A T  

O e « l s y >  Amsterdam 2i 2£0, Belgrad 1347, Ucrłlu 10817 
Bruksela 9-30, Budapeszt 9913 uulutrorzt 4—  Chry*- 
stania — — , Kopenhaga 187 90. Londyn. 8420, J adryt 
107*t5, Eedjolan 8005, Now y Jork 70716, Pary i 8290^ 
Draga 2u9n, fcofja bitu, Sztokholm 18830, WarazaMa, 
78*46—  78*95. Zuryoh 136*37 dolary 708'— , stomioolde 
167 9 angieii kir 84'21, jugosłowiańskie 1249, porwo* 

skie*— ‘ polskie 78*40— 19 40 rumuńskie 8*96, Hweóa*  
akie— -— szwajcarskie R6 '10 hiszpańskie — •̂— d n akie 
V 92 węgierskie 69*18, tu,eckiti - * —

A fc c jc : żieieniew .ki 106', btlesja — , . Lautn 185 
Cal. karpaty icO, Galicja 1050, Siersza 82*, Bank Me* 
ń.ałopo.śk)-  tan k  ttip. - * .  Tepege — .

i  i e l d a  l u r j i d M k ł

Zurych, % 11 P A T . P aryż  16.57,5, Londyn 25,19 5, 

Now y Jork 5.18.5, B e lg ja  72.12,5 W łochy 22.27,5,

H iszpan ja 73.70, ż io łaad ja 207.35 Berlin 123v32.5,'

W iedeń 73.30, Sztokiiolm 138.45, OsJo 90 1/4, Kopana 

h i.g j 37 3/4, Sofja 3.75, P ra g a  15.36, W aPszaw a 57.5,; 

Budapeszt 72.65', B iałogród 9.15, Ateny 6.35 Konstatt 

tynopol 2.57,5 Bukareszt 2.90, H elsingfors 13.07,5j 

Buenos A ires 211,5. Tendencja niezdecydowana.

Q i«lda  londyftska
Londyn, 2. 11 P A T . N ow y  Jork 4.84 19/32, Holnn- 

dja 12.11 5/8, F rancja 31.56, B e lg ja  34.84, Włochy; 

112 3/4, Niemcy 20.37,5 Szwajcarja 25.13, H iszpan ii 

31.90,5, Danja 18.23,5, Szwecja 18 13 Norw egja 19.28. 

Hel&ingfors 192.62, P raga  163 5/8.

diełda nowojorska.
N o w y  Jork, 2 11 (A W ) .  W arszaw a 11 37, Londyn  

454 5/8, Paryż  313, W iedeń 14 1/8, P raga  296 1/4, 

W łochy 432, B elg ja  13.91, Budapeszt 14 1/8 Szwaj-, 

car ja 19.29, H elsingfors 252, Sofja 72, Hola n d ja  

40 Oslo 25.09, Kopenhnga 26.57, Sztolcholm 20.71, 

Hiszpanja 15.20, BtikareSizt 56 1/4 Berlin 23.79r 

Belgrad 176 1/4, Montreal 100 1/8.

Nowy zamach na Mussoliniego
Bolouja, 2. 11 P A T . W czo ra j Około godz. 17 40, 

■w chwili, gdy Mussolind wychodził, z gmachu w yż

szej sokoły, w  której dokonał inauguracji kongresu  

postępu i nauk, w  Celu udania się na dworzec ja 

kiś m iody człowiek strzelił do prerftjera z rewol

weru. P reaije r nie odniósł żadnego szwanku. S p raw  

ca zamachu został natychmiast zlynczownny przez 

tłum. Mussolińi udał się na dworzec, gdzie w y ^ ^ a ił  
przemówienie do oficerów zgromadzonych na placu,

poozem odjechał specjalnym pociągUm. do Forli.
*  *  •

BOlonja, 2. .11. P A T . W  związku z nieudałym za

machem na M usroliniego donoszą co następuje: Ku

ła rewolwerowa przeszyła W ie lk ą  W stęgę Ó lderu  

Maurycego, którą Mussolińi miał na sobie, a nastę

pnie przeszła przea rękaw  tużurka burini_trza Bo- 

lonji, kitóry towarzyszył MuSsoliniemu. Mussolińi 

zachował niezmącony spokój, na chw ilę zatrzymał 

samochód, poczCm udał się w  dalszą d rogę na dwo

rzec kolejowy, gdzie oczekiwała go  rodzina aby

mu towarzyszyć w dalszej podróży dó Fórli, P r z »d  

dworcem  Mussolińi dokonał przeglądu baUljOiiU ma* 

lynarki, p , czj m wygłosił m ow ę d o  kilkuset zebra*: 

nych oficerów inilicji, przyczem ani s łowem  nią 

wspom niał o dokonanym zamachu. N a  trupia Spraw* 

cy zamachu stwierdzono 14 ran od sztyletu oraz  

ślady uduszenia.
• * ■

BOlonja, 2. U  PAT. Około goAdny 1*90 prefektu

ra policji wydała komunikat, stwierdzający tożSza- 

mość sprawcy ząmachu na MuSóoliniego. Sprawęąj 

jest Anteo Zamboni, m ający  około 16 lat, syn księ

garza mile izkującego w Bolonji. Anteo Zatnboni na* 

leżał, do organizacji młodzieży faśzystowSkiej, WyCo* 

fa ł sió z niej jednak przeszło, prred r.okiem.. OjCieC 

jego, anarchista, od szeregu lat nie prowadził żadn e j 

akcji Wywrotowej. Śledztwo, m ające na celu ustalić 

kto ewentualnie poza Zambonim ponosi odpowiedział 

nOkć zu zamach pre wadzone jest w  dalsbym  ciągu^

m

cuklortd
śte SaMnl*

Ciasto strudlowa
galaretki owocowe, proszki drożdżowe, wa- 

niljowe, jajowe poleca:

fabryko „ S ID O N J A **  kntta. il. SiUt L a
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C E N Y  D E T A L I C Z N E  
-losze Damskie -  -  Zl. 11-00
nlegowce damskie niskie -  - • - „  18*50

Śniegowce damskie z gab nrdiną z wyłogami . -  > „  27*50

CHORZY NA PŁUCA
tysiące Już wyleczonych.

Zażądajcie natychmiast książki, omawiającej moją 
Now | szlakę odżywiania

która już w ielu  uratowała. Może być stosowaną 
przy zwykłym  trybie żyeia i przyczynia się do I 
szybkiego zwalczania choroby. Nocne poty i 1 Lasze! 
znikają, waga ciała zwiększa się i stopniowy 
proces wapnienia ulecza cnorobę.

Powagi
na polu wiedzy lekarskiej notwierdzają skutecz
ność mojej metody i chętnie, ją stosują. Im wcze
śniej rozpoczyna się stosowanie mojego sposobi; 
dtfży wiania, tem wynik są lepsze.

Zupełnie di im o  
otrzymacie moją ksią:lkę, w  której zaw'arte są  
wiadomości naukowe, ponieważ mól nakładca 
wysyła gratis tylko

10.000 egzemplarzy 
przeto napiszcie natychmiast, abyście się stali 
również szczęśliwymi odbiorcami.

Oeon Fulauer, Berliu-łleukfiłlD.Hiri^DDStr. 24. OddL 5801

Alnado ntpr mmmm

. .A M A D 0 R "  k m
100% czysty tłuszcz roślinny

Amada

. .O G U S "
100% czysty tłuszcz kokosowy

Amado ..S tHORON tA

równy masłu
nieprześcignione wyroby, produkowane pod ścisłym rytualnym nadzo
rem rabina Segałowicza w Wilnie, wobec czego mogą być polecone 

wszystkim przestrzegającym rytualnego prowadzenia kuchni.

Tow. Akc. dla Fabrykacji Tłuszczów w Gdańsku „AMADA“.

Reprezentant:

D. Rettig. Kraków, Gertrudy 6.

Po 12 latach
rzerwy ukazały się znowu światowej sławy

NIEGOWCE
f KALOSZE

.rąfBF**

£

marki

„Ouadraf" Riga
przed wojną słynne rosyjskie.

Do nabycia wszedzPe po cenach

m ..MIRAŻ"
KRAKÓW, ULICA GRODZKA L. 42

otwarty dziś w  sobotę. 30 paździer
nika 1926 R od godziny 8 wieczotem  
W sobotę, niedzielę i święta f lw e  
e*cleckl. Mix Bar cały dzień czynny.

Mlxor angielski.

N
AjLEPKZB
A i f A N i k r

A RATY M E B L E  w H 0N IG W AC H S  
i L A N G E R inetbii 4762 sum  3

M E B L E .
Sypialnie
Jadalnie
Gabinety
Salony
Kluby
Łozca
Wózki i t  p.

DOM MEBLOWY i
SM. P L E S Z O W S K I j
{  Kraków, Mały Rynek 2. Te l. 4136 
a  

:

:
8

Udogodnienia przy kupnio: 
Dywany
F ran k i • 
Serwety 
Narzuty 

‘Brokaty  
H o ' dry 
Koce

O

8
8

Materace i t. p. a  

o o o o o o o o o o o #

Agend
w najgłówniejszych miastach Polski, do
brze wprowadzeni w pierwszorzędnych 
firmach detalicznych odnośnej branży

poszukiwani
dla wyłącznej sprzedaży preparatów firmy

ELIZABETH ARDĘN
PARYŻ NEW JORK

największego Instytutu kalotechjiicznego. 

W ielka reklama w pismach zapewniona. 
Reflektuuci zechcą składać oferty do 
Generalnego przedstawiciela na Austrję

M. E. MEYER
(Amerika-Import-Abteilung)

Wien, 1/9, Lobkowitzplntz Nr. 1.
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J & iiŁ

I udelikatnia IjodświeżalćePą; Chroni twarz.ir§ce\ 
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\H B N m  Ź A ł(‘ POZNAŃ, Fabryka perfum ikosfiietykowĄ

nvtl!2nu perskie i kilimy do na -

* a n "  TkalnTa * dyroodw Y 
mów, Kraków-Podgórze, Ringi 9 
tremwaj 3. Poleca dywany i ki
lim y po cgnach besbonkitrui 
•yjnycb

żyd. rodzina zeohca łask. 
przvgaraąć do siebie sie

rotkę {dsiew csynk f) Jedenaato- 
latnją i dać wspomnianej nazwJ- 
■ko. Zgłoszenia pod .Sierotka* 
do A  dni. N. Dł

_ It tykania do ban
ału farft M. Keohea, 

n i  Karma iiaka 10

OiiiwsiBiani zw oln i ii zu  na
awisko A ron  a Kopale wieża, w y 
daną pn ,e» PKU , Krtków-pow iat

łrfyu tii oini* /bkt bólu t/ jg tft

\  o o c i S K i
\ ZÓHUBtMA fiw o iwa

fabryk!pNftvorłt* rh*mk*n+
f \ atowoawuiw—w ttm Jl *

Drogerję
sprzedam w  miećcie po- 
wiatowem  zcckodniej M a
łopolski. Zgłoszenia pod 
„Drogei.ach* do Ad.N .Dz.

Stajnia
bardzo wielka w  V III dziel 
nicy, możliwie nad W isłą, 
pobz iriwana do wynajęcia 
Zgłoszenia pod „Stajnia* 
ao  Admln. W. Dziennika

WPISY
HR SZONC. KUKSA 
JAZ. HEBRAJSKIEGO

I WAIk&WfKIiGO
sc współudziałem fachowych nauczycieli 
dla początkujących i z aa w a n sow a n y ch .

s»

Nauka odbywać się będzie popołudniu 
dla młodzieży od 8-miu lat wzw^ż, 

w ieczorem zaś dia starszych.

Informacje i zgłoszenia w kancelarji kursów, 
ul. Starowiślna 42, parter od 11— 1 i od 3— 8.

B rw in ifl iaraa dwóch zdolnych 
r u jr j l l ię  sprzedawców do sprze 
dawania towarów  różnych na 
raty. Kaucja wym agana od 250— 
300 Zł. Prow izja i stała płaoa 
według umowy. Zgłoszenia pod 
„1923** do Adru. N. Dz.

PlirhsIfD i1 1 korespondent ze ste 
uU lilC ilbl r, ogra f ją, piszący bie

Jfle na maszynie, zostanie przy 
ęty. Zgłoszenia pisemne pod 

„Rutynowany** do Biura ogło 
szeń Stattera, R yaek  8

Burtowola wanów, chodników

Wieczorne kursa
modnlarstwa oraz wieczorne kursa 
kroju I szycia dla Pań rozpoczną się

w  O f l p  ? s k u  P r a c y ,  Mikołajska 9, li. p.
W pisy i informacje w  kancelarji szkoły 
codziennie od godziny 1®— 2 przedpoł.

z  wyjątkiem sobót i świąt.
No spocjalno iycgonlo kursa kraju dla 
zawodeuich Siran.cw, c'i i zawodowych 

fclolilnlarou.

we, kapy, narzuty pluszowe za
graniczne i krajowe. Fabryczny 
skład corat P. MOns, Kraków, 
Bożego Ciała 19

i płótno gwarantowane 
nieprzemakalne aa gra

niczne na w ozy i aamochody. 
Fabryczny skład cerat P. Mttnz, 
Kraków, Bożego Cięła 10

azowald, wydaną przez PK.U., 
Kraków powiat unieważniam,

p o k o ju ) kucbul lnb 
2-ab pokojl 1 knehnl s komfor
tem, poszukiwane. Zgłoszenia 
pod „Zaraz 2“ do Adm, N. Dz.

<)D k s ią żk ę  w o js k o w ą ,
UU dowód osobisty i le 

gitym ację handlową na nazwisko 
Mojżesz Kobn, ur. 1894. Łask 
znalazca zecboe za wynagrodze
niem zwrócić na adresi Kohn, 
Kraków. Starowiślna 65

i i i
zwisko Simcbe Fenster, nrods. 
w Baranowie pow. Tarnobrzeg

M i i
polskiego i niemieckiego. Sobota 
wolna. Zgtess/z podaniem refe- 
rencyj pod „Biuro* do Ad. N. Dz.

w ieloletid 
współpra

cownik poważnych firm, poazu- 
kuje zsjęcia całodziennego, ew. 
kilkugodzinnego za akromnem 
wynagtodzeniem . — O ferty pod 
„Zajęcie* do Adm. N. Dz,

energiczna, rutynowana 
gospodyni, intel. (Żyd.) 

poszukuje zarządn domu i go
spodarstwa w lepszej rodzinie 
w Krakow ie i na prow incji Zaj
mie się także dziećm i u wdowca. 
Zgłoszenia pod „Doświadczona* 
do Adm. N, Dz.

słoneczny dla 1 lub 2 oflób 
z ezęściowem utrzyma

niem do wynajęcia. Zgfoszenia 
Łobzow ska 8, II. p. na prawo

I
Spółdzielnia z ogr. odp.

Kiaków, ul. Miodowa L. 9
z a ł a t w i a  w s z e l k i e  c z y n n o ś c i  b a n k o w e ,  

f i n a n s o w e ,  k r e d y t o w e ,  i n k a s o w e ,  

w i n k u l a c y j n e ,  z l e c e n i a  g i e ł d o w e  i t p .

cierpiący nfi drażliwość, słabość woli, brak energji, 
melancbolję, przesyt życia, bezsenność, ból głowy, 
wrażliwość nerwów, śledziennicę, nerwowe zaburzenia 
serca i żołądka otrzymują bezpłatnio broszura DraV/oisego 
.Cierpienia nerwów*. Dr. Q abli*m  a  Co., Gdańsk 84.

I jp O T O K O U
/ S Z T U C Z N Ą  R9 SUNKY

tłuszcz jadalî
GWARANTOWANEJ CZYSTCSCI 

BARDZO EKONOMICZNY 
^  AWIER AJAC V jtftyTiu tta t)

Zamówienia na „ P O T O K O IĆ *  przyjmuje er-* ~>c* 
Ski Akc. ,J. D. PO IO K A  S Y N O W lk *

W I N C E N T Y  M Y S Z K O W S K I
Kri?: ~K . Wt - *. Tol. Zat?.

B A T E R J F .  M A R I ć l  

£ c łm lii X/. i, I 
. t><* r| A jiep sze

L e o p o l d  ł j u f f e r e r
K R A K Ó W  G r o d z k a ^  
L A T A B  K  I ELEKT R . 

N A J W I Ę K S Z Y  W Y D d R

FLASZEK■  do
i L ^ A I %  kopiowania

we wszystkich kolorach poleca najtaniąj
Fabryka wyr, iM  „ T a c z t  Hrakiw, liatłtwsba is

BANK LUDOWY
W  J A Ś L E

Spółdzielnia z ogr. odp.
załatwia wszelkie czynności banko w ł 

finansowe, kredytowe, inkasowe, 
winkulacyjne itp.

Powierzone ziectnia wykonuje punktualni, 
licząc minimalną prowizję.

Z a r ią i:
Kramer Benjamin, prot. kupiec i właśc. real., 

Dr. Abraham Kornhauser, adwokat, 
Robert Rubel, wł. dóbr i ratinerji spirytusu, 

Salomon Wistreich, prtn. kupiec, 
Benjamin Unger, właściciel realności.
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umJaEUja a u e lk ic  zsmówleala w  zakres diukaratoa w diM zące  —  w szczeflAfueicI 
draki hERkcsa, kupScckCe, przrspijfslesrc; re filtu e m , czasopisma I dzieła wyścoeujac

t a k © R ‘e  s t a r a m  a S e ,  j a v L F t c  ; p o  c e n a d t  u a a t i a r k o w a a iY C h .
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